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Założyciel i wyditwca Jan Orodek. 

PRENUMERATA w ŁODZI WYNOSI: 
. Rocznie 12 Marek, półrocznie l} Mr., kwartalhle 3 MarkI 
mieslęcznle 1 Marka. . 

ł(edak~ja i administracja-Przejazd Iś 8. otwarte codz. od 9 
do 7. wiecz. w Niedziele iswięta. od 12 do o-tej. 

Redaktor przyjmuje interesantów w SpI awach ra- I 
OOł:.OSZENIA: 

,', Nadesłane na 3 stronicy wśród tekstu za wiersz lub jego 
miejsce 1 Mr.; r~klamy za tekstem 40 fen,; zwyczajne 30 fem.; 

nekrologja 40 f.; Ogłoszenie małe 4 f. ~ wyraz. Za odnoszenie do domów 20 f. miesIęcznie. 
Wychodzi codzll!:nnle po południu. 

H 

Telegramy. 
Wielka Kwatera Główna. 

24 września fsno.-Urzędowo. 

Z widowni zachodniej. 
Wciągu dnia wczorajszego wzmo­

gła się na całym froncie dział:Jlność 
. art y lerji i lotilików. Przypuszczone 
natarcie białych ikolofowych An­
glików, na południu od kanału La­
basse, rozbHo się już w ogniu arty­
lerji naszej. Na' wybrzeżu zestrzea 

lono latawiec angielski. Lotnika wzię­
to do niewoli. 

Z widowni wschodniej. 
Grupa wojsk generała mar­

szałka polnego Hindenburga: Na 
południowym zachodzie od' V3nne~ 

:waden zajęto znów miejscowości Ra­
se i Btrigge, przejściowo opróżnione. 
Pod Dźwińskiem zdobyto szturmem. 
dalsze stanowiska· rosyjskie na. pół­
nocnym wschodzie od Smelina i 
wzięto przytem do niewoli około 
:1000 jeńców. ,Siły nasze pod Wi­
lejką, na flanku cofających się Ro­
sjan, toczą zacięty bój. Silne natar­
cia rosyjskie, uwieńczył w pewnym 
miejscu przejściowy sukces; przepa­
dłoprzytem kilka dział, obsługa któ­
rych wytrwała do końca. Ftontna­
pierający ostro na cofającego się 
przeciwnika, przekroczył ··linję 801y­
Olszany - J'raby -. Iwje -Nowogró­
dek. 

Grupa wpjsk generała marszałka 
polnego księcia Leopolda Ba.war­
skiego: 

Złamano opór wroga na. całym 
froncie. W pOŚcigu dotarto do od­
cinka. Serweci· w górze od Koreliczy 
a takie do odcinka Szczary na pół­
nocnym zachodzie od Kraszyna. Da­
lej na południu toczyły się Je8zcze 
walki z nieprzyjacielskiemi strażami 
,tylnemi.W ręce nasze wpadło 100 
jeńców ii 3 karabiny maszynowe. 

Grupa wojsk generała. mar­
szałka polnego Mackensena: Wysu­
nięte naprzód oddziały na północnym 
wschodzie i wschodzie od Logiszy­
na, cofnęły się za kanał Ogiński i 

. Jasiołdę, .przed09krzydlając~m na­
tarciem Rosjan, przyczem zabrały 
ze sobą do niewoli 2 oficerów . i 100 

. żołnierzy .. 

. Z widowni południowo-wschodniej. 
Niema' zmian. 

Nacze~ne Dow6dztwo Wojskowe 

Urzędowe sprawozdanie 
tureckie •. ' 

. ' KONSTANTYNOPOL" d. 24·go 
września. 

W, okolicy' Anaforl y. wzniecił 
ogień artylerji naszej w strzeleckich 
rowach wroga. przed naszem leweD;! 
~krzydłemi przy przylądku, p02ar 
trwający dwie godziny. 

dakcyjnych od 10 do 2. . . 
Rękopisów nadesłanych redakcja. nIe zwraca.. - R~kopiS1 

bez zastrzeżenia. honorarjum uważa. si~ za bezpl:a.tne. 

Ped . AriBurnu, doprowadził 
wróg do wybuchu minę w nOJy na 
21 września, przed naśzem lewem 
skrzydłem, która wyrządziła nie­
znaczne szkody. Naprawiono je na­
tychmiast. 

Pod Sed ulBahr, rozpoczął wróg 
21 wrz~śnia rano '. gwałtowny ogień. 
na nasze lewe r:krzydło na co ar.­
tylcrja nasza odpowiadała, zmu3zając ' 
nieprzyjaciela do mi1cz.enin. 

. Tegoż dnia flota nasza odpędzih 
od portów. węglowych na morzu 
Czarnem. trzy torpedowce rosyjskie 
typu "Bystry".. . . . 

Zresztą niema nic ważniejszego. 
. (Telegramyz' oEtatniej chwili na 3- ej stron.ie). 

-
"Rada paustwa przyjęła uchwalony 

przez Dum~ projekt ustawy, upoważniającej 
rosyjski Bank państwa do podniesienia emisji 
bankootów o' dalszy miljard ·rubli. Wedle 
ostatniego wykazu wynosiła €niisja bankno­

. tów 4.092 miljonów rubli wobec zapasów 
złota, wynos~ąoych 1.655 milionów rubli. 
Nadto nrz~dowllie ogłoszono wydanIe·· no­
wych bonów skarbowych w wysokości ćwieró 
miljarda. rubli. Całą tę kwotiil obejmujli biłn­
ki petersburskie i moskiewskie, zamykając 
oczywiście całkowicie kredyt plywatny. 

Rosja kroczy tedy w dalszym tliągu po 
niebezpiecznej drodze, mimo ni e ustająoych 
głosów przestrogi, domagających się raczej 
podjęcia wi~ks~ej pożyczki zugrllnicznej.Ta~ 
kie głoey przfstrogi padły, wedle doniesie­
nia "Fraukfurter Ze'tilng" z pocz~tkiem bie­
żącego miesiąca w Dumie, to samo po­
wtórzyło się na ko ,ferencji ogÓłu banków 
w Petersbnr~u. Polityka finansowa rządn, 
operująca tylko pr!lsą bauknotową, nie może 
doprowadzió do innych rermltatów, jak tyl­
ko do banknlctwa waluty. Bankructwa tego 
są już w Ro!>ji powtizue ożuaki. Disagio do~ 
chodzi już do wysokośoi 40 procent. W oaa 
łem państw;e rzucono się nagle do· magazy­
nowania monetykrU!311CoweJ, kfórej skutkiem 

'tego całkowicie zabrakło. Pieniędzy papie­
. rowy ch ni~tprzyjmować nie ohoe. . tak 'że 
władze państwowa ·zmuszone Bił do 'wyda­
wania sp.ecjalnych zarządzeń w fsprawie 
przyjmowaniiJ, banknotów podzagroźeniem 
wysoką grzywll!l, lub więzienieM. 

Omawiając podniesienie prawa emisji 
. Banku państwowego, dokonane ostatnio. pi-
sze "D:eń": . 

Nowa rozszerzenie prawa emisji o je­
den liIiljard poduosi sumę ogólną do wyso­
kośoi 5 174miljonów rubli. Czy to wy: 
starczy, to inna. kwestja~ . W każdym razie 
to kropelkowe podnoszenie prawa ~misji ro­
bi nieprżyjemne wrażenie, . Nawet postano­
wienie-Dumy·; ukr9cenia nowej sumy o kwo­
tę 200 miljonów ruhli, :niemanajmniejs~ego 
zDaczenia. Przy 1.2 ml1jllrda nowych Dot, 

· pokrycie w zlooie stanowiłOby 31.1 procent. 
Przy jednym ··miljardzie ·stanowi ono 32.2 

· procent •. Znsczy ~o iednoi. to samo: zeszliś· 
my juzponiźej jednej' trzeciej pokrycia. 
Pierwsza podwyższenie o p.ółtora mlljarda. 
rubliwy .. t:1lClIylo na osiem miest~cy, -drugie • 
o miljard rubli na 5 miesi~oy, obecne: wy-
starczy na Ciaa jeszClile krótluly.Do tego 
dodać trzeba wzrastanie kosztów. wojennych. 
PoclIątkowo wynosHy one miesięazńie471. 
mjljonów rubIl, .teras wynoBzfł niemal 570 
miJjonów miesięcznie. Tak wj~o pierwszy 

· rok wojny kosztuje 6 miljardów rUbIi, dru­
gi rok ktlsztować bedzie 11/. miljard" rubli. 

Kaide ogloszenil!: ni\jmnie] 4i> I. 

re 1Mb'idJ 

W każdym razie, wedle 'preliminarza mini­
stra skarbu, do końca tego roku potr~eba 
jaszcze conajmuiej czterech miljardów rubli. 
Podwyższenfe emisji na to nie wystarczy. 
05tatuia pożyczka wewnętrzna ni'3 budli ró'­
nież nadzwyczajnych nadziei. Ogólna suma 
operacyj kredytowycb odp;)ezą,tku wojny 
tak się przedstawia: Pożyczki wewnętrzne 
przyniolilły dwa miljardy rubli, 2sgt'aniczne 
około 1.457 miljonów. uie licząc w to kre­
dytu walutowego .Banque da France" w wy­
sokości 187 mil;onów rubli. Krótkotermi­
nowe bony skarbowe wyniosły 2.778 miljo. 
nów, serje skarbowe zaś 600 miljonów rubli. 
Ogółem tedy 6.335 miljonów rubli. Z tego 
dostarcz)ł Bank państwowy 38 procent.· Na 
kwotę półósma miljarda rubli wydatków dru­
giego roku wo;ny. mUlOiałby· wobeo H'go 
Bank państw!(dolltarcil,ó około 3-ch miljlir­
dów. Ogólna suma biletów kredytowych 
przeszłaby wówczas siedem miljardów ; po­
kryr:ie zaś w złocie zredukowałoby się do 

poko,nenia narażali ci sprzymierzeńcy rząd 
• :osY.lski. Skarb rosyjski przesłać mUs~ał do 

lJondynu kilkaset tysięcy rubli w złocie. Po­
nadto udzielić musiał ewikc;i na pożyczki na 
zbożu, nagromadzonem do wywozu w portach 
czarnomorskich. -

26 procent. . 
Z .kaźdym dniem tedy coraz bardziej 

wzrasta \vysokoBć rosyjskich. długów pań­
stwowych·· ·bez jłtkichli:ołv.iek źródeł. po~ 
krycia. Obdłużenie Rosji wynasiło przed 
wojną 8,778 miljonów rubli. Koszjawo~ 
jenne zobowiązania te w kraju i zagranicą 
podwyższyły O 6,957 miljonówrubli w 
pierwszym roku wojny, t~k, że dh:g pań­
stt;)owy rosyjski do . 1 sierpuia tJ. 1'. pod­
skoczyl do kwotj' 15, 757 mi1jonów rubli. 
Wedle obUczeń ministra skarbu, do końca 
b. r.potrzeba będzie dalszych 4,066 mi­
lionów. Rok 1915 zamknęłaby tedy Rosja 
obcią!eniem ogólnem w kwocie 19,819 
miljonów. Z początkiem wojny potrzeba 
byZo do opracenttlwania. długów państwo­
wych 409,48 miljonów rubli rocznie. Pro­
cent od pozyczek, zacią.gniętych w ciągu 
pierwszego roli U wojny wynosi 841,78 mi­
Ijonów. Jeżeli się doliczy do tego 2013,30 
miljonów procentu od kwoty 4,066 miljo­
nówrubli, wypaciających na. czas od l-go 
sierpnia do 31 grudnia b. r., miałaby Ro­
sja z końcem 1915 r. do zapłacenia' Sa­
mych tylko procentów od długów pańBtwo­
wych 954,56 miljonów rubli. Jeśli się we~ 
źmie w rachubę, że niema najmniejszej 
pewności, iż wojna skończy się przed koń­
cem b. r., otrzyma się obraz finansów ro­
syjskich wpro5t rozpaczliwy Zobowiąza­
nia państwa wzrastaó będą ustawicznie o 
dalszemiJjardy. Lecz miljardów tych nie 
ma skąd brać. Dotychcza~owe pożyczki 
wewnętrżne i emisje bonów skarbowych w 
Rośji calkowicie zawiodły. Były Ołle przej­
mowane niemal w zupełności przez Bank 
państwowy, lub banki i instytucje flDan~ 
sowepry"atne. Nie dotarły jednak wca­
le do źródeł flllansowych w samem epo-' 
łeezeństwie tkwiących. 

Aby nie doprowadzr,ć waluty rosyj­
skiej do całkowitego krachu, nawołUją te­
raz' finansiści rząd do zaciągnięcia znacz~ 
niejśzej pożyczki zagranicznej. Żądanie to 
budzi pewnego Ndzaju wesołość. 

Pamiętne są bowiem usiłowania ro~ 
syjskiego ministra skarbu z poćzątkiem b. 
r., zakońćzone całkowitą porażką, ponie­
sioną na konfer6ncji r,aryskiej w lutym. 
Rząd francuski wraz z "Banque de Fran­
ce" przyszedł wówczas o tyle tylko z po­
moc!} rosyjskiemu rządowi, że przejął na 
siebie opłacanie kuponów rosyjskich' na 
francuskim rynku. Oczywiście chodziło tu 
.h:ie tylko o ratowanie Rosji z opresji, ile 
raczej o przyjście z pomocą finansistom 
francuskim, zaangażowanym w Rosji. Nie 
mozna też byZo dopuszczać do tego, aby 
.narażać na szwank preatige Bpr2i~'mierzeń­
.. ca. Z tego samego powodu, musiał rząd 
angielski . zgodzić sIena udzielenie. Rosji 
.pożyc~ki 12 'miljonów funtów. ateriingów. 

Pamiotamy jednak dobre. na jak!eu-

Wówczas jeszcze w każdym razie sy­
tuacja Rosji nie przedstawiała się tak opia­
kanie. jak dzisiaj. Rr/sja byh w<,wczas je­
szcze W kumpanji wojennej zwycięSka. Vly. 
prawa na Dardanele dala widoki na otwar­
cie dróg dla rosyjskiego wywozu, a zatem 
otworzenia ź ódeł dochodu. Obeonie jedno i 
drugie zawiodło. },i mo to puka obfcnie Rosja 
ponownie o pomoc flOanstlwą do swoich 
sprzymierzeń~ó.w, ci :taś - rzecz dziwna­
oka·Bują si~ Ilkłonniejsi do fOKowań, aniżeli 
dawniej. 

. Jest to sytuacja· wielkiE'go bankruta, 
który zaws7e l,owi ·d~ieć sobie może: im 
gorzeJ. tem lepiej. Rzeczą samych wierzycieli 
jest teraz ratowa.ó bankruta, dopóki się da 
je!>zcz&, ażeby nie atraoió wszystkiego~ Wy­
prawiając ministra Barka do JJoudynu, za­
opatrzyła równo.cześnie Rosja podróż jego ko .. 
rnenbrzem pras.owym, zapowiadlljtlcym ta­
Jemni('go, że jeśli Bark .nic nie wskóra w 
LondJllie, Rosja zmuszona będ3ie póJśó włn .. 
snemi drogami. Oznacza to, ni mniej ni wll~. 
oej, jak tylko, że Rosja nie będzie 'si~ czuła 
nadal związana traktatem londyńskim, zobo .. 
wiąznjącym do wspóluego za warcia pokoju. 
Ioaczl?j, ze będzie s:ę starała jak naj korzy. 
stniejsze warunki pokoju osiągnlłć na własulł 
rękę. 

Nawiązano rokowania co do wielkiej 
poźyczki łl potentatami finansowymi również 
w N owym Jorku. Zd"aje się, ze Ameryka nie 
odmawia ~aBadn:czo. W tym celu przybyć 
mają przedstawiciele amerykańskkh baukóllV 
do Petersburga dla naradzenia się nad otwar­
oiem kredytów RosjI w związku z dostawa­
mi wojskowemi, które Ameryka obejmtijeo­
becnie. 

Obiegają wieści, że Ameryka przywill· 
zuje do tej pożyczki pewne warunki natury 
politycznej. Chodzi tu o usunięcieogranio~eń 
które jut przed kilku laty przes3kodziły od: 
~owieniu trakbtu handlowego pomięd?y Ro­
sjlł i Ameryką, i omal nie doprowadziły do 
wojny celowej. Pr2edewszystkiem ma si~ roz­
chodzić o usunięcie ognniczeii polityoznycb 
odnośnie do i~ d6w •. Nad kwest ją tą zasta­
n!\wiały się już podobl:Q zarówno komisje 
fmansowe obu rosyjskich Izb ueta woda w. 
czych, juk i stowarz~szenja handlowo"prze-
mysłowe. T. D. . 

KronIka pollt9cznu. 
Z pod Dźwińsiui" 

KOPENHAGA. Podług telegramu 2i 
Petersburga, z powodu gwałtownych walk 
'IN pobliżu miasta, jest ludność w Dźwiń­
sku w najw'yżs~y sposób zaniepokojona.. 
Bezustannie słychilć huk strzałówarmat. 
nIch. Prawie codziennie Uka7.Ują się nie­
niieccy lotniey nad miastem i zrzucajt}. 
bomby. W jednym dniu . ukazało' się nlQ 
mniej niż 10 lotltików i 2 Zeppeliny. . 

:Zjazd ziemstw w Moskwie. 
CHRYSTIANIA. Aftenpost dowiadu­

je się z Moskwj: W zjeździe ziemstw bie­
rze udział 150 posłów, którzy reprezentu­
ją 52 gubernje. Rilkurobotników 'usiło~ 
wało wtargnąć do sali, w kt.órej Zjazd o· 
bradował. Robotnicy żądali, aby im' byłe) 
wolno brać udział w posiedzeniach Zjazdu. 
Po przemówieniu prezydeuta Moskwy u· 
stąpm. Robotnicy uchwalili, ~by ze straj­
kami tak· długo zaczekać, aż kongres 
~iemstw zakończy swe obrady. 



Widmo głodu Uf Peteł"aburgu. 
KOPBNHAGA. Podług "RifC~Y'" wś!;:u­

ł&K u!lilkouzeu gIównej Hnii ko!ej~wej. bm.k 
ł,ywlloŚoi w Petersburgu. PiekarnIe ogl'?n:" 
tn aią COl'il3 więcej SW~ pru\!ę. Jak SłYCfiRC, 
;tywnQśei siarc~y jeszc7.s lUl tydzień. \Vpły­
li"ti\Va .!toia już przed kilku tygodniami zwró­
eHy rządowi uwagę na to, że miasto stoi 
TZeCIl"iwiŚr.ie wobec widma głodu. 

: Riecz" -podaj.3 statystykę wngonów ko­
lejowyoh na doWÓd, ze brak dowozu powo~ 
duje głód. Pismo to żąda rozporządzeń bar­
C?O daleko idącycn, w przeciwnym raz'e 
obawia się rozruchów z powodu głodu. 

Takie same stosunki panują w Pskowie. 
Nie m!1 tam cukru, siJli, nafty. tytuniU. Po­
tnęba 25 miljonów rubli na kupno paliwa, 
lecz ,H1rz~d miasta nie posiada tyle pio­
ni.;dzy. 

Testament cara. 
"SydsVBIl.ska iDagbladeŁ" dOll()si ~ ~G­

reepoudeneji z Petersburga na podstawIe lU­

fiirmacji, pochodziłeych, jak twierdzi kora­
spanrlsllt. z kół dworskieb, że c a r p r z e d 
s w o i ID o d j a z d e ID n fi f r o fi t, w e z w li ł 
d o s i e h i e fi :a j w y Ż E li Y C 11 fi r z ę d n i. 
k ó w d w o r U i wrę c z y ł i m s w ó j t e· 
B t a m e fi t. N :>st!\p:ło potem wzruszające 
pozegnanie się cara z rodzim!. C~t"Owa. i 
d!:ieci otoczyły. płacHąc, cara, który długo 
Z niemi rozmawiał i powiedział pCim~ędzy 
ił1nemi: .. Idę teraz na front bojowy, aŻEby 
na czele moich wojsk bronić ojczyzny". 

Ządania finansowe Rosji. ,-

BERLIN, 24 września. Według róż­
nych pism porannych zrzekł się rząd 
rosyjski narazi e obiad odroczonej 150-
misji Dumy dla wojska i amunicji. Zą­
dania rosyjskiego ministra finansów, 
mają się równać ultimatum. Bark żąda od 
sprzymierzeńców zaplacenia rosyjskich 
procentów państwowych i 2000 mHjonów 
w gotówce na dalsze prowadzenie wojny. 

Pogłoski Ol· zwołaniu Dumy_ 
CHRYSTJANJA, 24 września. Pe~ 

fersburski sprawozdawca "Daily Chro­
nicIe" telegrafuje: Podjęto tutaj kroki, 
aby ulżyć położeniu wewnętrznemu kra­
ju. Obiega pogłoska, że Duma zwolaną 
zostanie w przeCiągu trzech tygodni. 

. Prezes Dumy zawiadomi cara jeszcze 
w ciągu bieżącego tygodnia o wyniku 
prac Dumy z ostatniej sesji. 

ZbulT"zenie dworca liwerpoi­
ski ego _ Londynie. 

LONDYN. Podług wiarogodnych spruM 
wozdań, l ~t: tnie napady Zeppelinów zburzy­
ły prawie znnełn'a awoneo Iiwerpolski w 
LondYllie. Wielką liczb~ masztów telegra­
ficznych przewrócono, tuk że pooi&:gi mUBia­
IY przestad kursownć~ 

przy stacji 1iwerpolskiej sbu:rzooo o7te· 
ry wielk:e domy handlowe, cl!,liko uszkodzoa 
no most Towar i wianukt Holborne. Pomię­
dzy staeją St.-Paul a bank:em angielSKim 
zapalono kilka domów towarowych, t_uk BB. 

o wolność mórz. 
Nie potrzeba przypominać chyba 

publicznej tajemnicy, dostatecznie zna~ 
nej z publicystycznej literatury niemiec­
kiej, że obecna wojna europejska toczy 
się właściwie o wolność mórz i o swo­
bodę handlu na globie. Dotąd uwazała 
S!ę Anglja za samodzierżawczynię mórz 
i za wylączną pośredniczkę w handlu 
zaoceanowym. We flocie handlowej nie~ 
mieckiej wyrastać poczęta u hoku jej 
niebezpieczna rywalka. Trzeha ją hyło 
zgnieść w zarodku. 

JaMe się przedstawia niebezpiecz­
na ta rywalizacja? Zestawienia cyfrowe, 
dokonane przez prof. Jastrowa w ksią­
żeczce "Das engliscne Gesicht", rzucają 
na sprawę tę ciekawe wielce światlo. 

Wedle statystyki z rolm 1912, liczy­
la flota handlowa wielkobryiyiskiego im­
perjum 39.344 okrętów i 13,8 mil. tonn 
regisirowych pojemności. Z tego na sa­
mą Wien~ą Brytanję przypadało 20,731 
okręt6w o 11,9 m'iljonów tonn regisiro­
wych. Na resztę imperjum pozostawała 
tedy w roku 1912 liczba 18.607 okrętów 
z 1,9 miljona tonn pojemności. Widać 
stąd, Że caf y niemal handel w obl'ebie 
wielko brytyjskiego imperjum zagarnięty 
zasiał przez ilótę handlową macierzy. 
Reszta i_~:npeI'jum p.osiada wprawdzie po~ 
k~ną l~<;zbę. okręt?w, dorównywającą 
memal .1czble maCIerzy, są to jednak 
statki drobne, z .og~tem pojemności,' wy­
noszący'ln ledWie Jednę siódmą część 
pojemności całej floty handlowej im-
perjum.· . 

Jak SIę wobec tego przedstawiają 
fIoty innych państw na kuli ziemskiej, 
kt6re upra wiają rur,;h na polu żeglugi 
handlowej? . 

Flota handlowa Stan6w Zjednoczo~ 
nych Ameryki p61nocnej, wedle staty-

GAZETA ŁODZKA 

mo tmfa}Oo w t.?lil~ częió gmachu bann I 
angielskiego oraz w giełdę. . 

Subskrybcja na 3-ciią poźyczkę 

BERLIN, 24 września. Suhskrybcje I 
trzeciej pożyczki wojennej wykazały, I 
według dotąd naclesz!ych wynik6w, su~ 
mę 12.030 miljonów. Nie nadeszły jesz'; 
cze wiadomości o wynikach mniejszych 
częgciowych zapisów. 

Złoto do Turcji. 
WIEDEŃ. Podług gazet bukaresz­

teńskich przejeżdżał w tych dniach przez 
Rumunię wagon niemiecki przeznaczony 
do Turcji, który zawierał 4830 kilogramów 
złota. 

. Z pod l.iardanełil{ 
GE-:S-EWA. Z powodu obecności ge­

ndrała S:"vail .. , szefa francuskiego korpu­
su na Dardarrale, w Paryżu, oD1awiaj1.} mo­
żHw{}ść pwtórnej zmiany w naczelnym do­
wództwie przy Dardanelacb. KUka pism 
paryskich karcą w nllja8trz~jszyeh słowach 
bezplil.nowość akcji na Dardanele, które 
nigdy więcej jak obecnie, wobec nieko­
rzystnego obrotu spraw potrzebują dla 
e zwórporozumienh energicZineg) dowódz­
twa. 

ROTERDAM. Państwowy Komisarz 
dla Australji w Londynie ogłasza o stra­
tach australskich w Dardanelach następu­
j&ce liczby: Umarło 282 oflcErów, 4322 
żołnierzy, zran'onych 566 oficerów, 1270-1 
żołnierzy, zaginęło 32 oficerów, 1289 toł-

% Grecji. 
MEDJOLAN, 23 września. n.t.a Se-

" do nOSI' Z Aten iż no zmohmzowa-ra,· • ł:" '1 I G . 
niu przez Buł~arję 28 roczmz<:oW, t'eCJa 
przedsięweźmie odpowiednie zarządze# 
nie. 

etosy pism włoskich,,' 
B17,,lNO \\' l!'zuvch ulemach wł~-

..... ;-'u· l-~~" S~.r;1" f: ~cQfQ" ,:Corrlere da 1& 
E.h.l.I.;;, a. "...: ". re ... · !. ," ~ d 3 ~ 
Sera;';. .. C::ll::tiera d'It!,E",", ouz" i(!rc:~ ,Ił ELę 
u'epDkój, łnóry aY'ł:::,iala wLl'\omosc {} m~. 
bilizacji Buł~arji ilidyHw w kd3~h I'G.I~ 
t vnlln,eh lee:; w cahm kr,ju. W 35czeUlu, 
J" • ~ ~ • • •• 

ilby się atosunkina B.Jknnio }es;:cz.H VllęCe; 
nie przesunęły nu. niekorzyść C~wOl"lH;rOlt:: .. 
mienia, radzą "Secolo" i ,,!t~l.la"' SerhJ~. 
aby żą,dania B ułgs.rj i bez llwłoli:l tlwzględm .. 
ła Serbia winna w:dąe przykład li l'lMhOa 

w;nia B,:łgarli wobec R~mun)i yrzy odst~ .. 
pienin Dobrno2lY, aby unfkll!:lo Gab:;;yc!! za­
wikłań. 

Wypadek papieża podc:i!tilS 
przejażdżki .. 

LUGANO.23września. (WAT) ... Cor~ 
riere delIa Sera" donosi, że papież u· 
legI podczas rannej przejażdżki małemu 
wypadkowi. Oba konie przestraszyly 

. się i poniosły. Ojciec św. nie odniósł 
żadnego obrażenia i dokonczył przecha­
dzki pieszo+ 

Obwieszczenie .. 
aierzy, w niewoli 2 oficerów, 37 żołnierzy. Dla przyjmowania ustnych prośb Re-
Powołanie byłego genera... ferent S::kÓł przy Pr~zyd;t1m POli<:jis Ra~. 

ft - ł:.' ca SzkOlny p. Sakobielskit urządzIł gad%!-
bsslmusa bu garskiego. ł ny przyięć~ a mianowicie w dni p~wsz:-

GENEWA, 24 września (WAT). Pad dnie od 12 do 1 i od 4: do G. W mnym 
ryski "Journal" donosi, że byty genera- czasie nikt nie będzie przyjmowany. 
lissimus bułgarskiej armji, Sawow, zo· Łódź, dnia 22 wrzeŚnia 1915 f. 
stał zawezwany telegraficznie do Sofji i Cesa~sko Niemiecki Prezydent Policji. 
przybył tam 15 b. m. von Oppen~ 

Sobranje hułgat"skie zbierze Rozporządzenie policyjne. 
się przed decyzją· Na mocy § l rozporządzenia Naczel-

GENEWA, 23 września. (WAT). We- nego Wodza na wschodzie z dnia 22-go 
dług doniesieli z Sofji, oświadczył kr6l marca 1915 f. dotyczącego władzy policyj­
bułgarski w rozmowie z przywódcami nej urzęd6w powiatowych, dla obszar6w 
opozycji, że przecl ostateczną decyzją Polski pod zarządem niemieckim będących, 
w sprawie interwencji bułgarskiej zosta- wydaję dla miasta Łodzi jako też powia-

. nie Sobranje zwołane. Król nie stanie tów łódzkiego, brzezińskiego i łaski ego o 
nigdy na czele swej armji bez uzyska- ile ten ostatni zarządowi niemieckiemu 
nia na to zgody na:rodu. podlega, następujące rozporządzeni e poli-

Z Serbji. cyjne: ~ 
r § 1. 

W l E D E N. Samouprawa donosił iż Zaopatrzenie ludności w węgiel. koks 
król Piotr odjechał do Kragujewacn do i brykiety uskutecznia wyłącznie tylko Ce­
głównej kwat.ery serbskiej. gdzie odbywa sarsko Niemieck;e Prezydjum Policji w 
się rada wojenna i km·onna. Łodzi. Przywóz przez osoby prywatne jest 

Podług doniesienia bułgarskiego pis-
ma Cambaua stoją serbskie pułki, znajdu- zakazany. 
jące się w pobliżu granicy bułgar3kiej w 
ciągłym f:ogotowiu. Rząd serDski oświa.d­
cZJł, iż mocarstwa czwórporozumienia wy~ 
sadZił na ląd w Salonikach armję. która 
przyjśe ma Serbji na panioe. 

Za połsld węgiel. nstanawiam dla 
miejSCOWOŚCI z połączeniem kolejowem ja­
ko najwyższe ceny w namUu drobnymłna~ 
stępujące ceny: 

~tyki z '1913 r., liczyla 21.662 okr~tów perjum tyle, . He sześć z kolei najwię­
o 4,8 miljonów tonn registrowych po-- kszych flot na kuli ziemskiej, razem 
jemności. Jest to druga z rzędu flota wziętych. NiebezpieCzeństwo rywalizacji 
handlowa _ po wielkobryfyjskiej. Cyfra na oceanach nie jest zatem tak groźne. 
okrętów przewyższa o dziewięć setek Podobnie, jak ze stosunkiem flot 
sztuk przeszło cyfrę okrętów samej handlowych, ma się rzecz i z przemy­
Wie1k!ej Brytanji. Za to pojemność jej słem budowy okrętów. Wedle statysty­
nie dochodzi nawet połowy pojemności ki wybudowało państwo hrytyjskie w ro­
floty handlowej Wielkiej Brytanji. ku 1912, wraz z Kolońjami, 587 okrętów 

A flota niemiecka? W roku 1913 li.. z 1.602.709 tonn regisfl"owych brutto. 
czyta flota handlowa Rzeszy niemieckiej W tym samym roku wybudowa la Rzesza 
4.850 sztuk okretów z 3,2 mil. tonn re- Niemiecka ledwie 114 okrętów z343,516 
gisfrowych. Co do pojemności jest ona tonn registrowych. Na trzeciem miejscu 
półtora raza słabsza od floty amerykań- szla Francja z 41 okrętami o 124.665 
skiej, a jut z angielską wcale w POl'ÓW- tonn registrowych. Na czwartem dopiec­
nanie iść nie może. Jednakie ze sto~ 1'0 Stany Zjednoczone z 60 okrętami i 
sunku liczby okrętów do pojemności 98.146 fonn registrowych. Potem zaś 
ogólnej widać jasno, że flota niemiec- Niderlandy, Norwegia, Austro~Węgry itd. 
ka na ogół' składa się z jednostek bar- z ilościami, które tu wcale już nie wcho­
&0 dużych, umożliwionych dopiero no-- dzą w rachubę. 
woczesną techniką budowy okrętów. Na polu budowy okrętów zatem 
Flota handlowa niemiecka, uprawiająCa Anglja tem mniej może się ohawiać ry~ 
pozaoceanowy handel, jest mloda i jest walizacji ze strony Rzeszy Niemieckiej. 
dopiero w stadjum rozrostu. Więc skądże owa zawziętość, z którą 

Ze wzg!~du na rolę swoją w han-I od lat całych prowadziła p()litykę okrą­
cllu światowym, cztery jeszcze Hot y mo- 'Ż8nia Niemiec, aby wreszcie doprowa~ 
gą wchodzić w rachubę. Flota japoń- dzić do wybuchu olbrzymiej światowej 
ska, wedle statystyki z r. 1911, zajmo-- . pot.ogi? .Zdaje się, że wchodzą tu w grę 
wała czwarte miejsce z 1,8 mil. tonn re~ czynniki natury raczej moralnej. 
gistrow~ch i 1~.767 okrętów, stanowią~ W zasadzie jest Anglja zawsze na 
cych,. Jak Wl~t:Ć, drobne "'State~zki. polu przemysłu i handlu wyznawczli­
Na p:ątem mle~~cu była . Norweg;a z nią wolnego współzawodnictwa. Ale na­
J ,6 mIl. tor.n l'eglstrowych l 3.100 okl'ę-- turałnie wolne współzawodnictwo do­
Łów. Szósta z kolei szla Francja z 1,5 zwolone jest w obrębie własnego J?~ń­
mpjon~, tonn registr~wych i 17,72~ stai-- &twa tyłka wIasnym obywatelom •. Wol~ 
kow, slOdme wreSZCIe Włochy, lIczące ne wspóbawodnictwo. o ile ehodZl o oh-­
~ 191Q roku ).1 mil .. tonn regisfrowyc:h cych w obrębie własnego kraju, musi 
1 ~4~ ?k~ę~ow. O Innych flotach me być tolerowane. Ostatec7..Y\ie bowiem, 
mOWI SIę JUZ wcale. albo się ma zasady, albo się ich niema. 
. . Pomijając liczhę jednostek, składa ... A}e. o ile o obcych idzie, można prze­
Jątych poszczególne floty gdzie porów- oeź wynaleźć nową zasadę, któraby 
nanie kuleć może z pow~du zestawia- ograniczyła zastosowanie do nich zasa­
nia z sobą statk6w o wcale niejednako- «9, obowiązującej dla obywateli. własne­
wej . wielkośCi, otrzymamy rezultat {lośćgo państwa. 
zadziwiający. Co do pojemności, liczy Otó~ tak się stało re slynnym ak­
flota handlowa wielkohrytyjskiego im- tern nawigacyjnym Cromwella z 1651 w. 
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2 mk. = I, 20 rb. za centnar, przy 
sprzedaty niżej 10 centnarów. 

1,85 marki = 1~1O rubla za centnar. 
przy sprzeda!y po nad 10 centnarÓw. 

1 centnar = 50 kilogramów = 120 pol .. 
skich funtów. 

. OdWó::ki z kolej i aż do składu sprze­
~aw:ego nlewolno oprócz tego osobno do­
hczac. 

. Dla. ~i~i~co~ości bez stacji kolejo­
we], ćoh.cz~ją Sl~ do cen naiwyższych 
koszta ZWOZKI. 

§ 3. 

W § 2 !liniejszego rozporządzenia u­
stanowione ceny, jako też koszta zwózki 
o He takowe doHc%yć wolno, winny 'W ka~ 
~dem do sprzedawania przeznaczouem 
miejscu~ w niemieckim i polskim języku 
wyrainie czytelne, być wywIeszone. 

§ 4. 

Polecanie i sprzedawanie w § 2 OZlla.­
czonych węgli po cenie, ceny najwyższe 
przekraczającej, zakazuje się niniejszem. 
Kto wyższe ceny żqd~ć będzie lub płacić 
sobie kate, albo przeciwko § 3 wykroczy 
ten grzywną aż do 5,000 rb. lub więzie­
niem albo aresztem aż do 6 miesi~cy ka­
ranym będzie. Bezprawnie wprowadzony 
lub nabyty towar, zostanie bez wynagr\..~ 
menia skonfis.kowany. Może takie zam" 
knięcie miejsca sprzedaży być nakazane. 

§ 5. 

Niniejsze rozporządzenie wchodzi w 
życie z dniem ogłoszenia. Moje dawniej .. 
sze rozporządzenia dotyczące przywozu i 
cen najwytszych za węgle z dnia 5-go mar~ 
C2., lS-go i 22-go kwietnia równocześnie 
znoszę· 

Łódź, dn:a 23 września 1915 f. 
Cesarsko Niemiecki Prezydent Policji 

von Oppen.. 

Kalen darzgk. 
DZIŚ: Ładys1. z Giel. 
J U1'RO: Cypryana 

Wschód słońca o goiUJ. S m. 41 . 
Zachód " " lO fi s 57 • 

TEATR POLSKL Dziś· () godz. 6 i pół: 'W. 
w Niedziele o godz. 7 w. .Pod Kolumn1\: Zyg­
munta.". i Niedziel~ o -godz. 3 po p .• Kościuszko 
pod llac a. wkamia

• . 

RELEKÓW W Ni~dziel~ ostatni Ranem 
jesienny. 

SALA KONCERTOWA. Dziś XXVIlI 1(on­
cert Syrufoniicf.ny. 

WYPOZYOZALNIA Tow •• :WiedUl" ot­
warta codziennie od g. 5-8, w niedzielo i tiwi~· 
ta od g. 10--1. 

WYPOZYCZALNIE Tow. Krzew~ Oświu. 
ty otwarte ~!\ w arod~ od godz. 4-6, w nie­
dzielę i świę,taod I..ej-l-ej. 

flocie handlowej holenderskiej zysko­
wne pośrednictwo handlowe pomiędzy 
ludami europejskimi, oraz pomiędzy kO'" 
Ionjami"a Europą. Ponieważ od cza.­
sów starotytnych obowiązuje zasada 
.,connubii et Commercij" pomiędzy- lu .. 
dami, które chcą uchodzić za tyjące \V 
przyjaźni, nie można hyło flocie holen­
derskiej wzbronić przystępu do anglel .. 
skich portów. Zasada ta nie stosowała 
się tylko do jednego typu żeglugi: te­
glugi wyhrzeżnej, która zastrzeżona by .. 
la wyłącznie okrętom wlasnym. Teraz 
już łatwo było ustalić nową zasadę. 
Chodzlto poprostu o interpelację poję­
cia żeglugi wyhrzeinej. Ponieważ okre­
ślono ją jako jazdę z jednego angielskiego 
portu do drugiego, można bylo pod to 
pojęcie podCiągnąć nawet podróż z an'" 
gielskiego portu w Ameryce, Bostonu. 
do angielskiego portu w Europie, Li .. 
wel'poolu. Tak więc przywóz towarów 
z kolonji, najpierw angielskich; później 

I zaś z kolonji wogóle, bez względu na 
ich pr. zynaleiność, zastrzeŻono wylącz" 
nie angielskim okrętom. Stąd niedale­
ko już było do zasady, te każde pań­
stwo dowozić może do Anglji tylko swo" 
je wlasne wytwory, nie zaś wytwory 
cudze. 

Na dnie aktu nawigacyjnego widzi 
prof. Jastrow głębszy ideowy P?dkll!d. 
Dla Cromwella było monel rOZleWa}ą~ 
ce swe wody pomiędzy Angijś.t a Nową 
Arglją, (amerykańską), poprostu ocea­
nem angielskim. Rozciągnięcie aktu na:­
wigacyjnego w najhl'utalnieiszej formie 
takte na Irlandję oraz podbój • tej wy­
spy, leżącej po środliu obu kraJ6w, ~­
lo tylko konsekwenc1ą .owych _zasadnI­
czych pojęć geograficznych. Nleświada­
me pojęcie to przeniesiono ta~ na 
morze Północnet oblewające· AngIJę od 
wschodu. ady Anglja zagarnęła nastę.­
pnie 'Olbrzymie . kolonje wlndjach, AU!" 
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·~oniła miej![oVlI i sasiedzla. 
;' .Prwządek lIJabożeństw w %ościołaclllll 
oilhddch od 2~DgO wi"ześnla do 'l-go 

pazdzlernlka. 

Kościół parajia!ny sw. Stanisława Kostki. 
26 ~rześma o godz. 6 rano Prymaria 

~ wystawIeniem NajśWiętszego Sakrameńt~ 
guanIe polskie; 

? godz. 8 rano Msza ŚW, kazanie 
polskie; , 
" ? go.dz. 9 rano 'Msza ŚW., śpiewana 
kazame memieckie. ' 

. ? godz. 10 i pół rano Msza św. dla' 
tlczmow;-

, o godz. 3 i pół po paŁ Nieszpory. 
. od 2'l-go września do 2-go paździer­

mka: ~sze .św:ięteo godz. 6-ej, 7-ej 
ł : ?~~ l g-ej 1. p6!. I<r6tkie pacierze 
~.e\;zorne Codzlenme o godzinie G-ej 
) pót 

Kościół parafialny ŚW. Józefa: 
26 września o godz. 6 rano Msza św 

kannie polskie; ., 
? godz. grano Msza ŚW. kazanie 

polskIe. J 

. . o gO?z: 1.0 i pół Msza ŚW. z wysta­
Wlemem NajŚwIętszego Sakramentu kaza­
n1e polskie, Różaniec, naboźeńs~o bła .. 
galne; 

. o godzinie 12 Msza ŚW., kazanie pol­
,sklei 

o godz. 5 i p~ł po poł. Nieszpory; . 
o~ .27 wrześma do 2 października: 

Msza sWlęta o godz. 5 i pół, 8 i 9 i pół. 
Kości6ł, parafj. Przemienienia Pańskiego 

2~ września o. g<!dz. 6 i pół rano 
Prymarla z wystawlemem Najśw. Sakra­
mentu, kazanie polskie; 

. o godz. 8.i pół Wotywa~ kazanie pol .. 
Sklej . . 

o g?dz. 3 i. p.ół po poł. Nieszpory; 
od ~7 wrzesma do 2-go października: 

Msza śWIęta O godz. 6 i pół i 8 i pół. h'! 
Kościół parafjalny Serca Jezusowego 

w- Radogoszczu: 
• • 26 września Nabożeństwo o godz. 10 
1 pol rano, kazanie polskie; 

o godz. 3 i pół po pol. Nieszpory~ 
Kościół parafialny Wniebowzięcia Najśw 
: Marji Panny: . 

Dnia 26 . września o godz. 6 rano: Pry­
marja z wy~tawieniem Najświętszego Sa­
kramenta, nauka polska; 

o godz. 7 i pół: Msza św. Cicha i 
nauka polska; ~ 

o godz. 9 Wotywa, nauka; 
o godz. łOi pół: Suma, kazanie pol .. 

skie; 
o godz. 3 i pół Nieszpory. 
Od. 27-go września do 2-go pa­

idziernika o godzinie 6-ej i pół ra .. 
no: Prymarja z wystawieniem Najświęłsze­
go Sakramentu" Msza święta o. 7 -ej i ...... ' 

stralji, południowej Akyce, gdy opano­
wała Egipt, rozszerzenie pojęcia m.orza 
wewnętrznego na oceany wogóle było 
już ty łko drobnostką. I oto na tem we­
wnętrznem morzu angielskiem śmie się 
pOjawie nowa, stosunkowo nie znikoma 
bezwzględnie, fIota Rzeszy Niemieckiej, 
zajmując, licząc bezwzględnie, trzecie 
miejsce w pośrÓd flot światowych, li .. , 
cząc zaś względnie, stosownie, do ilości 
budowanych corocznie ,nowych okrętów, 
miejsce, drugie. Tego ambicja dotych­
czasowych absolutnych władców mórz nie 
mogła znieść. I to doprowadziło właśnie 
do wybuchu wojny na śmierć i życie, 
kt6l'ej hasłem po strome angielskiej jest 
całkowite zniszczenie niemieckiej Że-
glugi. ' " 

Wiele jest momentów, przemawiają­
cych za tem, że Anglja wojnę tę prowa" 
dzić będzie uporczywie. Już w samej 

. religjiAnglika znajduje się potężny czyn­
nik poparcia. ,P"rof. Schulze...; Gavernitz 
nader subtelnie, wywo::h!:il w książce 
"Der britische Imperialismus unden­
glische rreihandel", że calyrozkwit 
przemysłowy i handlowy Anglji, oraz 
Wybujanie wielkobl'ytyjskiego imperjum 
znalazło oparcie w angielskim puryta­
nizmie. Anglik, w myśl swojej wiary, 
na zbawienie swoje zasługiwał się swoim 
doczesnym żywotem i Anglik był prze" 
fwiadczony, że on jest na kuli, ziem­
skiej wybranem narzędziem Boga. Stąd 
uprzywilejowane jego miej~ce ponad in-
ne narodv. . 

MiejEce to ma sobie Anglik pozwolić 
wydrzeć obecnie? . 

Je9t jeszcze drngi moment, który 
WplYWll niemało na .. podtrzymanie ochoty 
do wojny: zainteresowanie całego narodu 
angielskiego wałką o panQwanie na morzu. 

Dla Ang1il{a wOjna, tOCZ~~!!1l t:lę obec­
nie, nie jest wojną, wywołaną tylkó przez 
dyplolll.atów, wojną, prowadzoną dla inte­
resów grupy bankierów, czy p!'zemysłow~ 
cd w. Każdy Anglik wie doskonale, że tu 
,idzie o jego własny dobrobyt, związany Z 
pBDuwanJem na morzacb. Niema iadnego 
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P?ł, 8 ~ P?ł i o 9; pacierze przy wystawie­
~~~. NaJ ŚWIętszego Sakramentu, o godz. 5 i 

Kościół! parafialny św. Krzyźa: 
. Dnia 26 września o godz. 6 rano. Pry­

m
k 

arla przy wystawieniu Najświętszego Sa-· 
ramentu, poctent kazanie' 

ska; o godz. 8 i pół: M;za św. dla woj-

'? g<;ldz •• 9 i pół Msza św. śpiewana, 
kazame Ulemleckie' 

o go.dz, 10 i 'pół: Suma, w czasie Su­
my kazame polski.e. 

o godz. 1~ ~sza św.; , 
o godz. 31 pał po południu: Nieszpory. 

• ~d 27-go września do 2-go paź­
'!zl.ermka: Prymarja z wystawieniem Naj­
~wl~tszego Sakramerit!.! o godzinie 5-ej 
: P?ł ra~lO,. Msz!! ~\V1ęta o godzinie 7.ej 
1 po!, ,8 1 poł, 9 1 poło Pacierze z błogo~ 
sławlen~t~em. Najświętszym Sakramentem 
o godz.: 5 1 poł. 

Kościół parafialny św. Anny: 
, D!Iia 26 września o godz. 5 i p6ł rano 

PrymarJa z !'Ystawieniem Naj św. 'Sakra­
mentu, kazanIe polskie; 

? godz. 8 rano Msza św. kazanie 
polskie; , 

o godz. g rano: Msza św śpiewana, 
kazanie niemieckie. • • o godz. 10 i p6ł: Suma z kazaniem 
polskiem; , 

o godz. 3 i pół po południu: Nie­
szpory; 

· ~d 27-go września do 2-go pai. 
d%l~~lka: Msz~. św., o godz .. , 5..ej i pół, 
7-.ej 1 pał, 8-eJ 1 pOf, krótkie pacierze 
WIeczorne o godz. 6 i pół. 

Kościół parafialny św. Kazimie~za: 
. 26 września o godz. 6 i p6ł rano:· Pry· 

marja. z wystawieniem Najśw. Sakramentu 
kazanie polskie; 

? godz. 8 i pół: Msza św. śpiewana, 
kazame; 

o godz. 10 i pół: Msza św., kazanie 
polskie; , 

o godz. 3i pój: Nieszpory. 
od 27 września do 2-go października: 

Prymarjaz wystawieniem Najśw!ętszego 
Sakramentu o gOdz. 6 rano, Mśza św. 
o godz. 9. 

Praca w Polsce dla bezri>botnych. 
Bezrobotni mogą, otrzymać zajęcie i . 

dobry zarobek przy· sknrbowej budowia 
dróg w Polsce. 

Obok bezpłatnego schroniska i poży. 
wienia, płaci śię za. dzień od 1.50 do 2.00 
marek. Zajęcie potrwa czas dłuiszy. 

Należy zgłaszać 8i~ jakn~jprędzej' do 
urządu pracy w Łodzi, przy ulicy Piotr­
kowskiej nr: 108. 

Zapomogi dla robolników .. fabr,kach. 
(a) Jak się dowiadujemy zapomogi 

· ...-
drogiego narodu na ziemi, któryby tak 
gł~b{}ko zżyty był 2 morzem i takie posia­
dał kultu tego tradycje. Literatura an­
gielska wspaniałe daje tego dowody. W 
żegludze, nie tylko na angielskich okrę~ 
taeh. panem wyłącznym jest marynarz an­
gielski_ Język żeglugi jest równie! an-·' 
gielski. Nawet szczątki gwary marynar­
skiej niemieckiej zupełnie Sl} podobne do 
języka marynarzy angielskich. . -

Pozatem zaś angielskie towarzystwa 
żeglugi taksą zorganizowane, że mają do 
nich dostęp najBzersze warstwy ludności. 
Gdy ~ysokość . akcji w towarzystwach że­
glugi niemieckich wynosi tysiąc marek, 

, akcja w Anglji opiewa tylko na dziesięć 
funtów szterlingów, nie rzadko zaś nawet 
na jeden funt. Tak więc każde miasto, 
kaide hrabstwo Vi Anglji posiada ogromne 
rzesze ludzi, bezpośrednio interesowanych 
wtem wszystkiem, ĆO się· na morzach 
dzieje. W r. 1898 została zawiązana na­
wet wielka ",Shipping Federation'~, złoźona 
3 przedsiębiorców i robotników, pracują­
cych w żeglndze dla wspólnej obrony inte­
resów zeglugi. 

Na razie Anglja nie może się bynaj­
mniej poszczycić sukcesami na lą.dzie prze­
ciw wojskom 'niemieckim. Na morzu 
jednak zareiestrować można pewne !;orzyści. 
Flota niemiecka, ani wojenna, ani, han­
dlowa, oczywiście nie została l/illiszczona. 
Jednilkżeskutkiem lJloksdywybrzeży przez 
anglo-fnmcuskie okręty wojenne, cała że­
gluga niemiecka na czas wojny musiała 
być zawieszona. Korzystają z tego floty 
handlowe Anglji i Francji, 'oraz krajów 
neutralnych, obejmując handel, pl'owa ... 
dzony dotychczas przez Niemców. 

Nie potrzeba dodllwaó wszakże. źe 
tu, na I!!dzie europejEkim, rozstrzygają się 
nie tylko kwe;atje granic tego czy innego 
z państw w8.lczących. Tu, na 1ądzie. roz­
strzygają się równocześnie losy mórz oraz 
sprawa swobody handlu oceanicznego. Po .. 
raż[ra arrnji lądowej Anglji rvzBtrzygn;e 
także niezawodnie o wyłączności jej 
Władztwa na morzach. T. D. 

dla ~obotników 'przez większość fabryk 
ł(ó~k:!ch. ,zwłaszcz a większych, w przyszło-
8Cl me będą wypłacane. 

~apomogi otrzymywać będą tylko ci 
rObotmcy, którzy pracują. w danych zakła­
dach przemysłowych nie mniej, niż 15 lat. 

Początek zrobiła firma Tow. akc. I<a­
rola Schejblera, która od l~go października 
wstrzymuje wypłaty zapomó~. 

z delesacji biednych. 
(a) Jak się dowiadujemy, w azielni­

cach. zapomogowych Delegacji biednych 
magIstratu wypłacać będą rohotnikom, 
zdatnym do pracy, zapomogi tylko orzez 
przeciąg dwóch tygodni. -

~o upływie ~go czasu wydawanie 
wsparc tym rohotmkom. którzy nie złoża 
dowodu :11 trżech istniejących w Łodzi bill; 
pośrednictwa pracy, iż dla nich pracy nie­
ma, zostanie wstrzymana. 

Wydawanie paszportów. 
~o). Wydlliał wydawania paszportów 

prS6UleS\Ony ~oBt~ł z ul. Ewan<>'elickiej 7 
na ul. Spacerową pod Nr. 14 d~ gmachu 
magistratu. ., 

• sprawie przepustek. 
(a) W Łodzi zostało MllrG\~3d7.one no­

we ograniczenie w sprawie przapuatelt. Kaj­
dy przyjezdny, mający prl!spustk(, na przy­
wiezienia jakichkolwiak artykułów pierwszej 
potrzeby np. drzewa lub kartofli z okolic\" 
zosiaje zatrzymany przez Jlolicję i nie :wp~~ 
szczany do miasta dopóty, dopóki nie Zllt1wi­
zUje w magiotracie łódzkim (Spacerowa 14) 
odnośnej prlIsepnstki, wydanej przez władze 
Z miejsoa wyjazdu. . 

O ile przyjezd~ają,cy nadjedzi<:'> co mia­
sta po godzinie 6 wieczorem, ~teay policja 
zatrzymuje na miejBIlU wóz aż do dnia na­
stępnego, poniewaz w magistracie DO godg;­
nie 6 po południu, przepustek tych nie milZl1a 
już wizować na wjs:ild do miasta. Utrudnie. 
nie pO\v,yżBze wywQ}aro znaczne zmniejsze-, 
nie dowozu do miasta. , 

Budowa prosektorjum. 
(a) Magfstrat przystąpił do prac pl'zy 

nrządzeniu prosektorjum na lllacu monopo­
lów przy ul. Rokicińskiej. Oferty na kaSEto­
ryay i plany przebudowy przyjmowane będl 
przez magistrat do dnia 80 b. m. od go d Ił, 
10 do 12 w poł., ZA opła1ą na rzecz kasy, 
miejskiej 2. rb. . 

Węgi$łfłła~.a"'. 

, ' ... (r)~W .wydzi~le sprzedaży węgla 
pr.zy magIstraCIe obmtpno cenę węgla ka~' 
mlennego do 3 marek 70 fenigów za ko­
~zec. 

Z Komitetu rozdzi:Olłu chleba i mąki. 
(a) W komitecie rozdziału chleba i 

mąki zmieniono porządek przyjmowania 
naleźności za mąkę, a mianowicie obecnie 
przyjmowane będą pieniądze albo całkowi­
ci~ w walucie niemieckiej, lub też w poło­
Wie w walucie rosyjskiej i w połowie bo­
nach miejscowych. 

z sekćji brtlkarsidej. 
(h) Onegdaj po południn inżyniero­

wie wymierzali ulice wybrnkowunejuż i 
które lllajq być wybrukowane w celu za­

, pl·otokółowariia. 
U hallldlowCów. 

(h) Wczoraj po pOłudniu odbyła si~ 
narada członków wzajemnej pnmucy pra-, 
eownikówhandl. (Spacerowa 21) którzy ko­
rzystają· z obiadów !?rzy Stow. 

. Rozważano wniosek reorganizaeji ku-
chm. ' 

Proponowano aby przyjąć kelnerów 
p~atnych, ponieważ dyżurujący członkowie 
Dle przychodzą o oznaczonym czasie. 

. . Postanowi on?, aby cc,dziennie o. go­
dZll11e 1 stale bylI czynnI 7 - 9 członków 
jako dyżurujący, .,' 

Obiad, b~dą wydawane od 11/ 2 do 
21/", w came po 25 kop. za obiad, z2miast 
22 kop .. Gospodarza.mi kuchni wybrano p. 
Niedźwiedzia i Grulldfeld:l. jako kandyda~ 
Mw p. Skowroliskiego i Sołowiejczyka. 

Z koopera~yfol!ilY u'Z_iązk'owiecU• 

, (a) Zarząd iiooperatywv robotlliczej 
"Zwil\zkowieo" (Piotrkowska 275) sprowadził 
dla swych członków mąkĘ! pszenną. OtW!l1'­
cia flljisł;;Jepu spożywczeg..o "Zwią.zkowea" 

. przy nI. Konstant)'llowskiei pod Nr. 47 na­
stąpi z dniem 1łlaździerllika. 

W tych dniach oobędl!ie się połl\czone 
posiedzenie zarzl}1lów kuoperatyw rohó1;ni­
czych "Zwi<łizkowca" i "Robotnika" w spra­
wie zjednoczenia wspólnego dalszej działal­
ności. 

Tanie sklepy K. O. N. P. B~ 
(a) Komisja llkwidaayjni Komitetu o­

bywatelskiego niesieniu pomoey biednym 
ostateeznie likwiduje 1:1 dniem l paźdl'lierni .. 
ka wszelkie rachunki pięciu tauich sklepów 
spożywczych byłe:i Selreji sklepowoj w spo­
sób następujący: Sklep przy ul. RżgowlIkiej' 
pod Nr. 143 przejmuje miejscowe kółko 
D Bl'atniej Pomocy·, Dutępny sklep pnV ul. 
Placowej pod NI'. 3 przejmuje kóIko "Zywej 
Róży", sklep przy ul. Zgierslriej pod Nr. 65 
przejmie Związek robotników i robotuje wy­
wyzoania chrześcijańskiego (Christlicha Ge­
werksohatt), ,sklep puy ul. Aleksandrowskiej 

PO.d Nr. 88 Zwilll~ek rmwodowy Iobotllikó\V 
przemysłu włóknIstego, ostatni skiep·' pr:ay 
ut: ~6Iczańskiejpild Nr. 99, l'óg ROIll~adow. 
Skle}, zustafe zamknięty. 

OtwllE'cie nowej ~anBej herbaciarni. 
(a) Wczoraj o g. fi po poło W lokalu 

przy uj. Rokicińskiej pod. Nr. 83 nastąlliłQ 
O~·.\'areie llowej 'taniej herbaciarni Stow. teohi. 
Dlków. ~oświęeeniR dokonał ks. Cyraski. Ku .. 
ra~ornlln nowej herbaciarni lU! Inż. 'fymOW4 
SkI 7. ŻOIlIł, 

Kas~ Pożyozkowo Oszt:zędncsciowa 
p:acowników S. K.' Poznań&kiego rozpocz ... 
me, .~Jydawi'.e częściowo wkłady oszczęd­
nosClOwe w dniu 27 b. m. od godziny IQ 
do 12 w południe. 
SttJwarzl'$zenla .Wzajemnej PDmocy 

Muzyiil:ów Orldestll"owych-
m. Łodzi, założono l ó lipca 1913 r. Pre2:s­
SOBtwO pIastował powszechnie znany pe­
da!S0g p. J. W;niecki i przy jego energicz­
neJ p1'5lCY Stowarzyszenie r03wijało się po­
n::yśl~le. Prz~d wybuchem wojny p Wi­
mackI nduł BIę na szereg koncertów do 
Rosji, skąd już nie mógł powrócić. 

Od tego czas.u Tow. prze~ywa kEy­
tyezny olu~s. po p16rwsze E powodm woj .. 
ny, s. powtol'e z braku energIcznego kie­
rowlllctwa. A przeuież w Łodzi niebrllk 
uzd{llnio~ych pedsĘogów ze świata mllzycz. 
nego, .ktol'3ymoghby się pr~yczYDić d'o 
rOZWD~tl . tak .potrz~bnej i pożytecznej in­
stytUCJ1, Jaką Jest Tow. Muzyków OrkiestrOM 
wynb ID, ł:Odli. ' 

Otóż we wtorek d. 28 b. m, o godz. 
10 ran? ~ loka.lll Tow., Spacerowa 21. 
adbędzl6 811~ za zezwoleniem władz wlaści­
wych wolne zebranie, na którem ma być 
wybrany nowy zarząd.· 

A więc wszyscy pp., którym leży na 
B~rcu sprnw,a rozwo~u i bytu Stowarzysza­
Dla Muzykow Orkiestrowych m. Łodzi 
niech zjawili się gromadnie na owe ze: 
branie. , ' 

, Pracodawca i plI"aóowniar. 
, (II) S~d7.ia pokoju 4·go rewiru rozważał 

w dniu wczorajszym sprawę niejakiego M. 
(Andrzeja 31), któr6mu pra()ownik S. (Pasał 
~zkul1:la 41) wytocz)'! powódsŁwo o 1.515 rb., 
Ja o nale~ntlśó za pracę. 

:Między stronami waśni,cemi Bi~ zawar. 
tą była umo,;& piśmienna. 

8. pełnił obowiązki od 1 lipca. 1914 r. 
do l styez?ia 1~15 1'.' .~8 co mi~ł ,pobierad 
~2~ rb. m18si,ęcznie, dwa raźy w roku na 
sWlęta po 60 rb.) oraz 25 rb. kwartalnie na 
mieszkanie, 00 ogółem slanowi 1,515 rb. 

Pozwany wytoczył akcję wzajemną. 
rnec1w powodowi na tel liIIłsadsie ił ostatni 
zainkasował w Rosji pieaią.(be dla nIego i 
nia zwrócił mu taKowych. 

NapropozycjQ sędziego, by stronY8i~ 
pogodzi/y, zgoda nie doszła do skutku. 

Wohec tegoaędzia postanowił spraw~ 
odroczyć <lla przedstawienia przez pozwane; 
go d~w~d~w zainkasowania prze~ S. dla nie­
go }llemęQsy. 

KaPY. 
. ,Jal~ób F~jbuszewicz w Łodzi przy 

uhcy C1eml!-eJ Dr. 66 mieszkający, został 
skazany polIcyjnie na l miesiąc więzienia 
~o~iewai usiłował przekupić pewnego po~ 
hCJanta. 

Z ostatnIej chC1lill. 
Urzędowy komunikat 

austrjacki. 
WIEDEN, 24-g0 września.; 

Z widowni rosyjskiej. 
Na południowym wschodzie zmia­

na nie nastąpiła. Podczas gdy w 
Galicji wschodniej panował spokój, 
doszło w obrębie Nowo-Aleksińca i 
nad dolną Ikwą do gwałtownych 
~alk. W pdcinku pierwszym, przy 
SIlnym współdziałaniu artylerji, na­
tarli Rosjanie w jedenastu szeregach 
na linje nasze, wsz(Jdzie ich odparto 
wśród bardzo ciężkich strat, przy­
czem wojska nasze, napierające na 
nich w przeciwnatarciu, wydarły im 
stanowisko na wyżynie. Nasz ogień· 
artyleryjski zniósł baterj~ rosyjską. 

Pod Rydomlem, wpadło w ręce 
nasze na stosunkowo niewielklem 
polu bitwy 11 oficerów i 300 żoł­
nierzy. Rozbiły się również usi­
łowania wroga, przebycia dolnej 
lkwy. 
, ,W okolicy na północnym zacho­

dzie od Kolki nad Styrem, konnica. 
nasza wyp~dziła wroga z kilku miej .. 
scowości~ 

Woj ska austrjacko-~i!Ul:ierskie. wal-
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e%ęce na Lit.wia, zdobyły dalszy ob­
szar VI pościgu za wrogiem. 

Na zachodnim froncie tyrolskim, 
wypędzili nasi strzelcy kraj owi nie­
pn,Vjadelskich al pini z Albiol0·Soi­
t%e (na północy od przełęczy To­
nale). 

Na płaskowzgórzu Vielgereuth, 
odparto natarcie kilkn kompanji 
włoskich, na Durer (na północnym 
zachodzie od Coston). Około 1000 
Włochów. którzy przypuścili natar­
de na stanowiska nasze na zboczach 
Monte Piano, zmuszono ogniem ar­
tyleryjskim do odwrotu. 

Na karyntyjskim obszarze gra­
nicznym, rozchwiało się usiłowanie 
nataroia wroga, na Cellon=Sp:tze (na 
WScl109zie od przełęczy FI6ckell). 

Na froncie na Pobrzeżu, toc !yły 
się wczoraj tylko walid działowe. 
Ogólne położenie jest niezmienione. 

Z widowni południowo-wschodniej. 
Na południowym wschodzie u­

płynął dzień wczorajszy hez ważniej­
szych wypadków. 

Zastępca szefa sztabu, generalnego 
1Joejer, marszałek pol/ty porucznik 

l(onuJn;kat rDsyjsk? 
PETERSBURG, 22 września. Ko­

munikat sztabu generalnego brzmi: 
Na północny-zachód od friedrich­

stadtu podczas obsadzenia wsi Stryg w 
okolicy Birźga!, vłzięliśmy jeńców i zdo­
byliśmy liczną broń. Zacięte walki na 
zachód od Dźwińska, };:fóre na niektó­
rych miejscach doprowadziły do walk 
na bagnety, trwają jeszcze. Na niektó­
rych miejscach artyleria nieprzyjaciel­
sl{a rozwinęła silny ogień. , 

Podczas ataku naszych wojsk na 
wieś Lebedowo (na zachód od 1'-1ofode-

POlftr!"ócił 

r. Rosenblatt 
spec. dlO!ób uszu, nosa i gardła.. 

Piotrkowska 35. 

DOKTÓR 

StanIsław Marynoooskl 
cborob.y kobiece i akuszerja przyj­

mUJe w godz. 5-7 po połudn. 
Pit}t~kQwska N! 275. 

Dr .. mełł .. 

Antoni ulski 
wznowił przyjecia 

Choroby nerwowe i umysiowe 
Piotrkowska NQ 97. 

ł Dr. Bs ebylewsl$i 

1
- Nawrot..i\rn 13" -­
Choroby 'lł'Iewnętrana j Akuszeria 

od 9-11 i 4--5. 

I 

Dr. med. AronsDlll 
tlHnSZer f specjalista cno rÓD kobiecych. 

Zielona 5. 

Przyjnlluje cb",oi!ł~e cia IO·el ran':> i od 
4 d::l Ó P:l?c'(" w n'ecz'ele od 10 do 12. 

Lekarz - Deniysła 

P. ytnicka 
l\onstantynowska ~ 9. 

przyjmuje 9-7. 
;4 

czna) Niemcy odparci zostali w energi­
cznym ataku na bagnety. Obsadziliśmy 
wieś Lebedowo, zdobyliśmy 10 karabi­
nÓw maszynowych, jedną armatę, amu­
nicję i jeńców. Po zaciętym oporze 
zdobyliśmy atakiem na bagnety także 
miasteczko Smorgoń, z którego Niemcy 
uciekli w nieporządka do przejść. Wzię­
H~my. 4 oficerów, 350 szeregowców i 
zdobyliśmy 9 karabinów maszynowych, 
40 kołowców, konie i materjał telefoni~ 
czny. 

Na wschód od Sidy w okolicy dwor­
ca w Gawji, wyparliśmy przeciwnika, 
który przeszedł rzeczh:ę, na prawy brzeg. 

W okolicy na po!udnie od kanału 
Ogińskiego \':yparliśmy nieprzyjaciela ze 
wsi Reczka i okolicy wsi Łysa. Wzję~ 
liśmy jeńców i zdobyliśmy karabiny ma­
szynowe. 

Na południe od· Prypeci i na resz­
cie frontu nic nowego. Na Czarnem 
Morzu nad Bosforem nasze torpedowce 
stoczyły walkę artyleryjską z l~rążowni­
kiem "Goeben". 

Mianowanie w K.rólestwie. 
Podpułkownika v. Treskowl:l z BJdgo­

szrzy zamianowano komenDantem \VlIna. 

Teatr i mUlyku. 
li konce~t na ceł dobroczynny. 

Wczorajszy drugi koncert, urządzo­
ny na cel dobroczynny pod protekto­
ratem pańa nadburmistrza Schoppena, 
powiódł się pod każdym względem. 

Publiczność zapełnHa salę Koncer­
tową po brzegi; wykonawczynie koncertu 
panie: Marja Javor, Hertha Frank, Ella 
Mertins, wykonawcy, panowie: Aleksan­
der Varnay i prof. Ernst Oehlhey cieplo 
podejmowani byli przez audytorjum, a 
biednym m. Łodzi niejedna łza zostanie 
otartą· 

W programie wczorajszym umiesz­
czono przeważnie nowe utwory, z któ­
rych gorącym oklaskiem powitała pu-

Lekarz Dentysta 

zle" ID 
była asyst. lek. il-tyBeHe. 

przyjm. Piotrkowska 200. 

Ważne dla dentystów! 
~łlnstyhl!ł techno .. d.::.ntystyczny" 

ZĘBY SZTUOZNE 
li: podniebieniem lub bez takowego na 
złocie, porcelanie, kauczuku oraz 
wS7;el~ie roboty.techno.dentystyczne (ko .. 
ronk.r, mosUu, zęby na sztyfeikach 
i t. p.) wykonywa sie pod kiernnliiem 
osobistym dyplomowanego fachowca 

poprawniej tanio 
__ ulica Krótka:N~ 9. ~ 

Dobra okazja do nauczenia się tego fachu! 

l-go Października roz~Jczyn3m systematy· 
CZOV KurS 

Psychologji 

i Historji Filozofji 
Zapisy p~zyjmllje codzlermie od 3-4 po poło 

Jadwiga Abr3mson 
ul. D'zieba :i>. 49 m. 25 

M''Wf ;:~:Clm"'LIK ~.m 

nt~~~~;~:ł~~O~:l~~~!~~~.~~J!~ 
o g. ;) pop. w omnu rek"izvh.w,m ::; cd-

działu. ~ -
VI Poniedz:ałak, d. 27 W1'7(!śnia srraia"y 
w~;;yg::ki~:1 ? ",idzi:J.!ów zbierają si<};) g~o.. 
dz:nie 9 1 }Jol w domu. rel~w. ;] od,.:zEału. 

tiJjcekomendar.t. 

bUczność odśpiewany po polsku przez 
pana Aleksandra Varnaya "Listek" (Na­
zurek) kompozycji ł'odzianina p. Ign. 
Weinsteina. 

Artystyczna drużyna pod kierun­
kiem p. Varnaya już zddała podhić so­
bie Łódź muzykalną i Hczyć może nad31 
na jej poparcie. J. Gr. 

Teatr Polski, 
Cegfel;,i:l?-u. ~3. 

Sztuka narodowa A. Ur:!311S;;;!e~O 
"Pod Kolumną Zygmunt ,", omuH na tle 
wypadków 1852 r., która doszczętnie z:;­
pełniała teatr na poprzednich przed~ta'sie. 
niach, grauą, będzie w bieżącj'm t)"gudniu 
dwukrotnie, a mi,:mov;icie: Diś O go­
dzinie 6 1/ 2 1 jutro o 7 po poło 

)utro o godz. 3 po poł. ukaż!.' s:ę 
po raz s·y k;uwwy ,.Kościuszko pod NI­
cławicami" • 

Próby z głośnej no~ośei1 jaką będ.zie 
głośna sZluki\ JÓzef.i Wiśnio';;;,l;i,ogo p. t. 
,.Rok 1863%, d0biegHją kallej. 

Artyści Zjednoczeni 
pod kierunkiem A S~"rkows1>iego przed 
rozpoczę~iem kampanji zimO\vej z,imierza­
jli wyjech~ć na killia występów do w:ęk­
szych miast Kró;estwa. 

PiBn,szy abp Tomaszów, cztery wy· 
stępy - na które ztDŻ;! się nastę"uj:}ce 
5ztuki ., Kościuszko nod RH!ł:l.\·;;Cami "', 
"C:lr Pawel I", "Ber.-k Joselowlcz" i 
",B.,lweder". 

Do zespołu przybyta p:mi Sbiniszew­
ska,. bJła art. te3tru 1O,1l;kiego z czasów 
dyr. Jano~ssk~ego~ 

Z'lrz~d Helttf, owa, brrzn:;'" ;ąe ~ p:'" ~'­
n~i pogF"uy, jutro" lo;," E.ed-ziej·; i~r? ~d7~"i ostat­
/li Koncert jesietwy ed,i2S!IY fHhllPH1U;1 pud 
~!>r. A. ~TU~'nt'rtl o t'ioboruwSm :!rog! a-
m:e. 

Kf:;l;:ia reny ,;",:~,,1. (HI 1)"1':0 10 i 25 
kcp), sympatyczny o::r,',i! l ś'k;:re ~!;"he laa 
'''~ 8~r""l"C '" • H' . ,T "', ,f v'",,,u,,'! nareWHO uo eli?llOW'; tłumy 
pud ;CZ1l0SC:. 

Odpowiedzi Redakcji.. 
P .. L .. T,. VI.. z ró'" ną SiU'lZlH:scią, 

z jaką SZ., P. ryta~ .liki je~t e~·.j PL yr~ ~:o. 
l':nj.w!!tw~", mógłhy ktog z!lpybć 1I;:,;;i jHit 
cel naukI czytau!ss. Pytanie te ;o:.;;r:l'i':;' na 
iro.,~ę i pnypomlnl\ pewilą z'~a .1~ Ł':<'kę Km­
scklegn. Terubardzir'j d',iwnepl ·","d,..'''' ~;e li) 
r,.~tł"luia. ~., 1'" ł- ._ ~ ~~c .:'" .. 1.:.'f -", . - o."~ •• 

;:1 " ..... ,"" ,E;. f.up sany Jest \;'!lf:>Wt:;>, re>ill 
I 7,11~'ełrl'e popr.wu;,' tKd \;Hd~d.,m gr·.j;i '-
tva--'t~'\.!n ,; st'\.'>~E. . b - 'r; - ..... - - -~ 
• 'o'"J''' oJ " .yClI.':)"ID. Id 7;,tc'm nie n',j". 
ży Sl .. P* do f!n:l~fa~}etó~4 \\"y,~~r,_:;:y ~·i~ ... 
Ci::H:'. ".a ,n:yr: .·'L,wstwo {tkjmu:f.' lll'ue-

~~ ~;~~~ ~t0 bti':f:i~: ~;:' ~~~f: !!::~;~; ~;:\' ~(:~!~;: hm:,~t:: 
Ici;1g~ęł f!f;O·: ~ 'ttł 1', nat~}m5ę i t. \1,. i t" d. 
z: yLczncm ch:;.h:i ie"t Jlytl':ł<:, ::lki j~4 cd 
hdl WSlhstf;:ieh ;;·i!::-. oue'm:[l;;veh 1;.';'1\ elęś~ 
wie:z)' lu1z;,:e:. ", • ~ 

Zawiadomienie. 
oj dnia 1 PaiJ2ier:~ik.:l \1/ S?~~'~o~e ~~ro!u i s:!\"cia 

k;~j!'tr s:'~~!;;~:l ~;fat;i~~;~;~~;::;::}!I~S"~;~I~;.~ 
n;e po sk-oiJ;.~lony!n :kt!r~ie uc;-:enice ot;;~yImP 

ją patent y_ Zajl\s:i od El d" 2 po rcbkiu 
w szkol.: kro~u_ i }.:zy~ia . A&:Glunji _ fQ~lfn 

dłows:rłe~, t1~. PF1!-:'"f-:C\r~~:; 1-<:·1 i ,....... ~~-'" 

SZKoła wsz~stKłth robót ręcznych, 
hdtu blaiego i kolomw~'go Or:lZ na­
uka kroju i szycia bielizny. Lueni· 
ce otrzyuBh patenty. Ceny zniżone: 
Zapis uczenie ;::Id g .. ] <1-2 po pof. 
w Szlmle !·:roju A KOPYDtO\VSKIEJ 

tll. p,i".lrkowska 151. 

lila" iafirue-
l· Kto z pan6w dl<:e mieć dobrze 

dopasowane palto lub garnitur, 

I nie<:h się uble~a v: zakładzie kra., 
wled-um. 

u franciszka KUNOWS"\IEGO 
Piotrkowska Nsz 155_ ==-= 

Me % 'H 

!g~-IE~gml~~~mlla~BiElIm~w~~9QQ&U~·.~~~BI~4~sm~~mI;jj$mII~i-~elm~~iBBi~~B6~imimlBj§<~ .. 111 

Oświetlenie Elektryczne, motory, lampki, żyrandole, 
mat6li:jaly inst21acyjne oraz reparacjse 

Ł Ó d ź, S.. R u ł k «) w s k i li S k al z j e ł o n a 1 .. 
',seffi 'BiM .. 

Akuszerka pnyjmu}e cbore, udzielapora.d, 
biednym 11StęDStwO. Dvskrec~a.. Piotrkow-

ska ~ 2::3-25.' - - 46a 

A A KupUJe kwity lombardowe i nW8ZY-
• • ny do szycia. Brzez ńsku. 10 lTI. -9 

783 

Al AJ AJ Meble w ,,:"ie!kim wybJfze po ce: 
• «_ • ., nach zmżonych poleca M'.~azyn 

Meb i VI {u d yS{;l wa Romi5z0wskiĘgo Piotrkow. 
ska 116 I piętro ftont. 80B 

Damski kmwiec z - powodu kr\"z\"su szyje ele, 
~a!lcko kostiumy od iD mrk. - p::Ha od 3 mrk­

sukme o,! 2 Marek. Pracownia E. R.udzkiej, Piotr, 
kowska li lewa oficyna parter. 1\adcEzty świe~e 
:tnrnale. 

Nowootworz uy skład J.:7CW1J. i w~}d:" Xie;'<·· 
wała okazja.. Drze\~~G de~}::'N:; ; ~f:h::ne :" Uf::he 

po l MI". lO fen. 7.lJ. pud R;"~i,~'ii5"fl, 'j;, tS.7fH 

ss 

pot,:zebnr r~tlllOw!ł.Ily culd.ernilc d? wyrabia­
Illa ca,aerEOW. \Vladomo.:c Bsne..Jvktn 98 li 

stróża od 12-2 p. p. - 816 

pierwszorzędny chrześdjański bazar gorsetów 
.Renomac poleCI! gotowe i obstalunkowe gor­

sety z doborowych dreliszkowych i jedwabnych 
satynek, atiasów, batystów, brol;atów. Ceny da. 
wlliejsze. Ul. Główna 17. 156 

pOSlluk,n~e po~ad:r g05podyr;1 do Eamotne<,toso-
by ':,0 ~omu chr:ześcij[lllSkiego. Ofert:j' pod 

.GOSpiJuyIl1". 812 

F'i>fi)' sewc I pOOręczny Andrzeja 55. 

Wazne ela. kupców POWiIlCji ::zcze~ólaitlj dla 
, chcącyeh zac;:1Ć handlować. Z powodu 

zli.-:wiJowania interesu kllk,mnJcie artvkułtiw 
I'(lz~filtych łokciowych i innych towarów 
:,~rG~o tani? Lam:: do sprzeuu.nia. Widx6W' 
:OKa . O m. lu 

. o,:mt ",a.y O Eprzedania. Zielona 33. ' W1 · } d ,-

Jó;;:ef l\hrchwickl zgubił paszport wydany z m. 
,~1i~~rza i s\\·iad:;;e~~::,,:; .:nłyn~1rskic. 

J}~'chilHnl1 Furnal$kll zgutiła karię 0':1 pasz 'ortu 
h. wyJ!ln~ z rab •. Karola Sze!hlera. . 

.-==============-=-'---=-=-===--~-,. - -- - --
Rozpowszechnianie dozwolone przez niemiecką władzę cenzuralną .. 
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ROK IV. 

Brąk jedności. 
~ 

Niesłychana liczba stronnictw i grup, 
dochodząca w l\l'iI91estwie aż do 20J jeśli 
nie więcej, .jest dowodem, że chodzi 
raczej często o wyrazy, nie zaś o rzeczy. 
Przecież związki te zajmują się przede­
wszystkiem tem, aby się "wyodrębnić" od 
innych, a poniewat gruntu realnego do 
wyodrębnienia niema, więc zaczynają się 
dociekania scholastyczne. Zdaje się, że 
różniczkowanie programów powinno uła­
twić. obywatelowi odszukanie programu od· 
pow1edniego dla siebie, my zaś jest~śmy 
pewni, że to różniczkowanie jest· jednym 
z głównych powodów odżegnywania się 
ogółu. nasżego od wszelkiej partyjności. 
Bo człowiek ńieraz nie może się zorjentc-~ 
wać w rótniry grup i racji ich istnienia 
odrębnego. 

Nawet w pełnem życiu poHtycznem 
istnienie 20 grup politycznych jest ano­
malją, . spotykaną jedynie w krajach bał­
kańskich, a i to nie ·tak daleko posuniętą. 
Austria ma tylko 3 stronnictwa, Rzesza 
niemiecka 9 czy 10, Francja 7 czy 8, BeJ.. 
gja 3,-Holandja 4. A przecież są to kra­
le o najwyższym typie cywilizacyjnym~ 
gdzie ogromne zróżniczkowanie społeczne 
prowadzi do wielkiej różnorodności inte­
resów politycznych. społecznych ekonoa 

micznych, religijnych. Lecz ludzie rozu­
mieją tam znaczenie przykazania "t'union 
fait la force" i nie rozbijają się, niepotrzeb­
nie na cząstki, kiedy można tworzyć bloki. 

U nas, niestety, przeciwnie; tylko Wiel­
kopolska pozbawiona fest manji tworzenia 
partji; gdzieindziej w PoLsce zasłui:eni skąd­
\nąd na polach działalności społecznej o­
bywatele wysilają się na to.,. aby, zamiast 
wzmocnić i rozwinąć 4 czy 5 istniejących 
kadrow partyj nych, . pomnażać nowe zarodki' 
mtagonizmów i różnic literalnych, i dzieje 
ię to w chwili, kiedy istnieją .•. tylko "dwa 
isadnicze kierunki". 

Wieści z Rygi. 
-

"Russkija Wiedomosti" z dnia 1O-go 
września piszą: 

Pospiesznie kończy się ewakuacja 
-Rygi. Kierujący ewakuacją ge~erał-ma­
jor Za.liubowski wydal następujące roz· 
porządzenie: -

1) Wszystkie fabryki, warsztaty, skła­
dy i osoby prywatne w ciągu trzech dni 
muszą odstawić na stację Ryga-Brzeg 
celem wywiezienia, względnie rekwi­
zycji, wszystkie tokarnie i inne . maszy­
ny. Miejsce, do którego maszyny mają 
być wywiezione, mogą oznaczyć ich wła· 
ściciele, ale musi ono być oddalone od 
Rygi conajmniej 250 wiorst w kierunku 
południowo-wschodnim. 

2) We wszystkich' fabrykach i war~ 
sztatach natychmiastJ1ależy usunąć elek~ 
tryczne oświetlenie, wszelkie elekt:~cz: 
ne urządzenia, przewody, ~transmlsJe l 

motory zdemontowa~ć w Cląg~ trzec~ 
dni, parowe kotły zas .~ prze<:~ągu 7 dm 
i wywieźć z Rygi w głąb Rc;>sJI. . 

3) Gdyby się w Rydze Jeszcze mla­
ly znajdować: miedź, ołów, cynk lub wy~ 
roby z tych metali, winny je fabryki, 
warsztaty, lombardy i t .. d. odstawić w 
ciągu 3-ch dni na stację RYę.a-Bl'zeg 
w celu wywiezienia w gląb ROSJI. 

Osoby, przybyw?jące z r~jon:rt::0 
prawym brzegu Dźwmy, opOWIadaJą, ze 
nad rzeką toczą się. zaci.ę~e i be:u~tan­
ne walki. Poniewaz mle)SCOWOSCl po­
między rzeką, a koleją ry~ko-?rłowsk~ 
znajdują się w rejonie dZlała!1 bat~lJl 
nieprzyjacielskich, wszyscy ~leszkancy 
je opuścili. Mieszkańcom WSI po pra: 
wymbrzegu Dźwiny nakazal!0' by, byh 
gotowi W razie potrzeby zmszCzyc za­
siewy i wypędzić bydło. potychc:as 
ludność łotyska w tych o~ohcac~J kt~ra 
oswoiła się zupełnie z WOJną! z~Jęta Jest 
sprzątaniem dojrzałeg? ~bo~a l ~łocką. 
Na prawym brzegu Dzwmy Jest Jeszcze 
wiele kurlandzkich . uchodźcow, wszyscy 
jeszcze żyją nadzieją. że wnet ~ędą.mo"· 
gli powrócić w opuszczoną OJCOWIznę· 

Uchodźcy i mieszkańcy są moc~o prze· 
konani, źe Niemcom nie uda SIę prze" 
kroczyć rzeki. 

Dnia 24 sierpnia telegrafują z . Rygi 
do .,Nowego Wremieni": Gubernator 
inflancki wydał rozkaz, dotyczą<;y' nad­
używania telegrafu i telefonu na szko­
dę wojsk rosyjskich.' Winni zostaną od-
dani pod sąd wojen~y. . . 

. Wiele magazynow z towaramI ~o,.. 
lonjalnymi wywiesiło w oknach napISy: 
cukier,świece i mąka rozprzedane. Cu .. 

Dodatek do "Gazety Łódzkiej'lS 
SOBOTĄ. 25 WRZEŚNIA 1915 ROKU. 

kiernicze wyroby w Rydze' dosięgły cen 
wprost fantastycznych. Z każdym dniem 
rosną ceny kawy. herbaty i czekolady. 
. Na rozkaz władzy zdejmują ze zbo~ 
ru ewangielickiego grube miedziane r~y~ 
ty z dachu, mające przeszło 300 lat. 
~race te kosztować będą około 40 t y­
SlE~cy rubli. Tak samo zdejmują mie­
dZIany dach ze zboru św. Jakóba. Co­
dzienlJ-ie w Rydze spisuje się masę pro­
tokułow za skupowanie miedzi i nie~ 
przyjmowanie pieniędzy papierowych. 
W Rydze pozostały wielkie zapasy wę­
gla kamiennego. 

Z zIem polskich. 
Spustoszenie Polski. 

(k) Teraz dopiero nadchodzą do­
kładniejsze wiadomości o straszliwej 
wędrówce narodów. wywotanej w Pol­
sce i Vtwie przez okrutne zarządzenia 
w. ks. Mikołaja. Przeraźający obraz spu­
stoszenia i przymusowego wychodźtwa 
wschodniej części Królestwa Polskiego 
maluje korespondent francuskiego dzien­
nika .,Dep€che de Tou~ouse". Czytamy 
tam: między innemh . 

"Jenerał Smirnow nakazał, aby na 
300 kIm. dokoła Warszawy stworzyć 
pustkę, gdyż był to jedyny . sposób za­
trzymania trzech niepl'zyjacielskich ar~ 
m~ tych widmowych armji, które nagle 
nad Sanem znikająy, aby po dwóch 
dniach pojawić się w. Kurlandji, tych 
piekielnych wojsk Ausfrjaków. przebra­
nych za Prusaków i Bawarów zmienio­
nych w honwedów (1). 

Zaledwie . l'm;kaz został wydany, 
zadźwięczały dzwonki telefoniczne, . roz­
biegli się we wszystkie strony posłańcy 
na koniach i rowerach. I zaraz potem 
płomienie, wszędzie płomienie! Podpa­
lonochaty i pałace, flola i łąki, podpa­
lonoby kamienie, gdyby to było możli~ 
we. Ziemja pólskaprzebyła już nieje­
dną.ltatastrQf,ę, jak W ~oku1812 i 1839,. 
ale wszystko to jest niczem w porów­
naniu z rokiem 1915, bo teraz musi zni­
knąć. zpowiel'zchni wszystko bez wy-
jątku. ,. . 

Chłop otrzymuje rozkaz podpale­
nia własnego domu i musi być posłusz~ 
nym. Właśc;cielefabryk muszą niszczyć 
własne fabryki. Inni muszą zasy.pywać 
studnie, rąbać lasy, drogi rozkopywać, 
zboźe podeptać. Nie oszczędzono ni­
czego. Wspaniałe siedziby szlachty, któ· 
re setki lat przetrwały, padają ofiarą 
płomieni, jak naj uboższe chaty. Stare 
meble, stare portrety, stare kobierce 
giną w płomieniaQh, a z niemi ginie ka­
wal historji. . 

Potem spędzano włościan i kazano 
im kościół zburzyć. Ale padli na kolana 
i oświadczyli, że tego nigdy nie uczynią. 
Więc zorganizowano oddziały. podpala­
czy, którzy polewali kościoły. naftą i 
podkładali pod nie dynamit. Runęły wy~ 
sokiesklepienia, a z niemi posągi świę­
tych i Matki Boskiej. I to był koniec. 

Polska zmieniła się w pustynię. 
Miljony ludzi popędzono na wschód o 
kiju żebraczym, kolbami musiano ich 
wyganiać ze zwalisk ich domostw, gdzie 
napróżno szukali śladów dotychczasowe­
go żyda. Armja rosyjska pędziła przed 
sóbą te kobiety z dziećmi, tych starców, 
jakby schwytanych w olbrzymiej. sieci. 

I wielu z nich padło w grobach 
przydrożnych: dzieci i starców". 

Nawet kładąc niektóre szczegóły 
tego opisu na karb podnieconej fanta~ 
zji autora, wystarczy on, aby scharak-­
teryzować tę nową zbrodnię, popełnio· 
ną przez Rosjan na Polsce. Dodać jed· 
nak trzeba, że piekielny plan wielkiego 
księc:a nie został całkowicie wykonany, 
gdyż wojska sprzymie:zo?e za pr~dko 
nacierały, a lud polskI me WszędZIe u· 
słuchał rozkazu, ale krył się po lasach, 
a przeczekawszy odwrót MoskaliI po­
wracał do swoich siedzib. Ale i tak 
całe tłumy były zmuszone ~do emi.gr~cji 
i podążyły na daleki wschod, gdz1e Ich 
czekała nędza, głód i choroby. 

Plan tego zniszczenia powstał dość 
późno. Z początku demontowal'!0 tylko 
fabryki i zabierano zapasy zboza; gdy 
później ofenzywa sprzymlerzonych do­
tada do Warszawy i do Lublina, ewaku~ 
owano żydÓw i niemieckich osadników; 
gdy wreszcie okazało się, że trzeba bę;' 
dzie opuścić Warszawę i całe Królestwo, 
wówczas dopiero zaczęły się masowe 
pożogi i pędzenie ludności w ęłąb Rosji. 

Co do liczby zbiegów, mkt z pew-

nością nie potrafi określić jej dokład­
nie. "Russkoje Słowo" podało cyfrę 
12 miljonów (?), liczba ta jednak sta­
nowczo za wysoka i nieprawdopodobna, 
gdyż niewiele więcej wynosi cała lud­
ność prowincji dotkniętvch rugami. 

Początek zrobiono' we wschodniej 
Galicji, skąd kilkaset tysięcy włościan 
wysłali Rosjanie na Wołyń i Podole, 
gdzie podobno dotychczas tułają się po 
lasach. Potem przyszła kolej na Kur­
landję i Żmudź, skąd znowu setki tysię­
cy Polaków, Łotyszów i Litwinów po­
gnano do wschodnich gubernji. Dalej 
ten sam los spotkał gubernję suwalską 
i łomżyńską,. siedlecką, część warszaw­
skiej i lubelskiej i na tern, zdaje się, 
skończyła się potworna defenzywa ro­
syjska. Z upadkiem wielkiego księcia 
zaniechano rugów, które zresztą stały 
się klęską dla całego państwa. 

Ile tysięcy łudzi wypędzono z tych 
prowincji, nikt powiedzieć nie umie, ale 
niektóre cyfry, Podane do ogólnej wia· 
domości, są wystarczająco charaktery­
styczne. 

I tak w Niżnim Nowogrodzie przeby­
wa 100,000 zbiegów, tylei: schroniło się 
do gubernji tambowskiej, blisko tyle go 
gubernji kostromskiej; . w Witebsku, który 
ma 100,000 mieszkańców, stłoczyło się 80 
tysięcy uchodźców, na Wolyniu znajduje 
się ich ćwierć miljona i t. d. Suwa ogól· 
na dojdzie z pewnością do kilku miljo­
nów; a trzeba do niej dodać około miljon 
zbiegów z Kaukazu i z tureckiej Armenji, 
nagromadzonych na południu. 

A pochód jeszcze nie skończony, 
jeszcze tysiące ciągną drogami wzdłuż ko­
lei żelaznych, zupełnie nieświadome, gdzie 
się zatrzyma ich wędrówka. '. 

Niektórzy odbyli pieszo i na wozach 
całą podróż aż do Uralu, czyli przebyli 
2200 kUm. Ci zaś, którzy wyjechali ko­
lejami, oparli się aż gdzieś w Syberji, 
bezradni i bezsilni, narażeni na wszystkie 
uciążliwości tamtejszego klimatu. 

Wskutek znanej rosyjskiej niezdolno~ 
ści do szybkiej organizacji, ta masowa u-
cieczka przemieniła się już w katastrofę, 
której rozmiary powiększają, się z- dniem ., 
każdym. Nawet w czasie pokojowym wła­
dze rosyjskie nie podołałyby tak olbrzy­
miemu zadaniu, jak opieka nad tymi mil­
jonami błądzących ludzi, a cóż dopiero 
dzieje się teraz, kiedy cała uwaga i wszyst· 
kie wysiłki biurokracji s~ zwrócone w stro· 
nę wojskcl 

Los też uchodźców jest okropny. 
N:iema dla nich ani wystarczającego poży. 
wienia, ani jakiegokolwiek pomieszczenia. 
Najdalej za miesiąc rozpoczną się w środ­
kowej Rosii mrozy, a wówczas cała ta 
masa ludzi, pozbawiona dachu nad głową, 
zginie poprostuj a przytem nie są oni 
wcale życzliwie przyjmowani przez rosyj­
ską ludność. 

Wielkie miasta zwracają się do rzą .. 
du z naglącemi żądaniami, aby je uwol~ 
niono od uchodźców. Po wsiach znowu 
chłopi uważają ich za dokuczliwy ciężar i 
odnoszą się do nich zupełnie wrogo, wszys­
cy zaś, mieszczanie i chłopi, usiłują wy­
zyskać zbiegów na lrażdz możliwy sposób. 
Liczą im podwójne ceny za przedmioty ko­
nieczne do życia i za każdą pomoc, albo 
też zaprzęgają silniejszych i zdrowszych 
do najciętszych robót. w polu i w zakła­
dach przemysłowych. 

Prasa rosyjska usiłowała naturalnie 
przedstawić spustoszenie Polski jako ge­
nialny czyn naczelnego wodza, i wzywając 
Polaków do dobrow01nej emigracji, zape­
wniała ich, że naród rosyjski otoczy ich 
najczulszą opieką! Na to odpowiedział je­
den z wybitnych pobkkh polityków przeby-
wający chwilowo w Moskwie: -

"Zaden naród nie może wlec się od 
domu do domu, nie może oddać sili do· 
browolnie na utrzymanie innego, choćby 
braterskiego ludu, i pozbawić się podstaw 
swego istnienia. Takie wyrzeczenie się e­
konomicznej samodzielności jest gorsze, 
niż utrata politycznej niezawisłości. Był­
by to już rzeczywiście koniec Polski. Au­
tonomia dla zniszczonego polskiego kraju 
wydać się musi polskiemu ludowi, rozpro­
szonemu po całej Rosji, gorzką ironią". 

Z Warszawy" , 
Opuszczone cerkwie. 
Pisma warszawskie donoszą: Pozop 

stawiona bez opieki cerkiew i dom przy 
ulicy Miodowej (dawniłlj~zy kościół! kla­
sztor unicki 00. Bazyljfm6w) zwrocone 
b~dfł duchowieństwu unickiemu. Sobór 
przy ulicy Długiej oraz· przyległe· domy 
kościeln~ podzielona b~dlł na d wie części: 
jedną obejmlł władze Diemieckie, druga 
oddana b~dzie. pod zarz~ konsystorza 
rzymsko-katolickiego. 

N!! 252. 

o zamIenionym na. cerkiew kościele 
00. Ba1.yljanów podaje "Przegląd wlecz." 
następująca zaj Ul ujące szczegóły: 

,W Warszawie znajduje się jeszcze 
garśc b. paraf jan 00. Bazyljanów przy 
U!icy Miod~wej, przekształconego na cer­
kIew. P?mew~ż I?ają . oni dziś prawó 
otrzymania ŚWlątym z powrotem, b. kie­
rownik ch5ru bazyljańskiego, JI. Piotr Ru­
dziński, postanowił zwrÓcić się do nieb, 
aby zgłoslli się pod adreBem: Pańska 90 
m. 65, celem wszczęcia odpowiednich sta­
rań. W chwili przekształcenia kościoła. 
lla cerkiew paraf ja 00. Bazylja.nów liczyła 
485 wiBrnych, oraz czterech zakonników: 
00. Synejkę, Wasilewskiego, RzewuskL~go 
i superjora (przeora) Skalskiego. O. Skalski 
porzucił unję i awansowany na wikarego 
otrzymał parafję prawosławną w Między· 
rZ~ClU; O. Synejko umarł; O. Rzewuskiego 
wywieziono do Łowicza, gdzie również 
wkrótce życie zakonczył; O. W MllIewski 
wywieziony został do klasztoru dla opor­
nych w Radecznicy, skąd jednak udało mu. 
się uciec do Galicji. Zamieszkał we Lwo­
wie, gdzte żyje po dzień dzisiejszy. Oprócz 
nich w ehwili konfiskaty kościoła w War­
szawie znajduwał się b. superior klasztoru 
O. Boniewski, który uwięziony na Pa­
wiaku, dostał tam po czteroletnim pobycie 
obłędu. Kościół przerobiono na cerkiew 
z funduszów aresztowanego superyra Bo· 
niewskiego, który, przeczu Wtijąc areszto­
wanie schował w jednem z obraz!,ów 
48,000 rb. i oddał obrazek ten przyjacie­
lowi nie mówiąc, że zawiera ukryty sbrb. 
Źandarmerj \ jednak trafJa na ślad i skon­
fiskowała p' eniądze. 

Po ogłoszeniu ukazu tolerancyjnego 
grono t. par. f jan wyst:Wiło o zwrot za­
branej świątyni. - Sprawę rozpatrzył sąd 
okręgowy warszawski, który skłonny był 
zasądzić zwrot kościoła za potrąceniem 
niem 1>fzebudowy, obliezonycp llt\ 60,000 
rubli. Inicjatorzy sprawy sumy tej złożyć 
nie mogli, a rzecznik ich adw. Kijeński nie 
decydował się na przeprowadzenie dowodu, 
że przebudowy dokonano za pienill:dz\. 
skonfi,kowane b. supel'jerowi i na· użycie 
argumentu, że w ci!~gu 30 z górą lat pa­
r.afją prawosłuwnaciągnęła se skonfisko.. 
wane.go gmachu zyski, obliczone. z górą na 
400,000 rb. ze sklepu i mies1:kań. Obecnie. 
p. Hudliński wystąpił do Komitetu Oby· 
wateIskiego z prośbą o przekazanie mu 
opieki nad gmachem b. klasztoru do czasu 
prawnej zmiany wlasucści. W tej ostatniej 
oprawie b. paraf janie zamierzają zwróció 
si~ do arcybiskupa metropolity warszaw" 
skiego o poparcie ich starań. Obe:;nie b. 
kościół Bazyljanów pozostaje bez opieki i 
bez właściciela, duchowieństwo prawo­
sławne bowiem wyjeżdżając, zostawiło 
wszystko otworemj klucze i księgi zabrał 
i oddał komitetowi obywatelskiemu jeden 
2l dzierżawców sklepu. 

Most ks. Poniatowskiego. 
Zawarto już ostateczną umowę Z firmą 

Rudzki na roboty połączona z usunięciem 
15 kcryta 'Wisły i zabezpieczeniem u3zkodzo­
nych skutkiemwybuohu części mostll księ­
oia Poniatowskiego. 

Roboty mają być rozpoczęte natych .. 
miast i skończone na 1 stycznia, lub najr 
później l lutego 1916 r., za ogólną sum~ 
v. raz z lladzorem iethnioznym w kwocie 
158,080 rb. 

Wobec uchwały zarządu m:ejskiego, za 
wszystkie roboty miejskie mają być tak pro~ 
wadzone, aby zyski przypadały na rzecz 1'0' 

botników, f,rma z góry zrzekla si~ jakich­
kolwiek zysków i prowadzić będzie roboty 
według zasad przyjętych przez zarząd miej­
ski. 

most Kierbed:re:la. 
Firmie Ciesielskiej braci BorDów polad 

cono budow~ olbrzymiegorus,.towania przy 
moście Klerbedzia, w celu wydobye'a z Wi~ 
sty zlitopionych przę8sł że.lllzuycb. W tym 
celu obok mostu od strony Mal'j<aosztadtu 
ursądza się na glllaraoh gruby podkład z be­
lek, na którym ustawiona będzip. maszyna 
parowa do ubijania ciężkimi kbfdrllmi gru­
bych pali do podtrzymania rusztowano 

Części żeluznycb do odbudowania mo­
stu Kierbed.:ia dastllrczyć ma jedna z firlu 
niomieckich. 

Dawny tytuł. 
Dawniej zarząd miejski Warszawy na .. 

sił tytuł' .Zarzą.d miejski stołecznego miasta 
Warszawy·. Tytuł ten skasowano po wy~ 
(1aniu rosyjskiej ustawy dla magistratu. 
Obecnie podniesiono projekt przywrócenia 
zarządowi miejSkiemu starego tytułu. 

Sosnowiec. 
Obwieszczenie urzędowe. 

Dla obrębu powiatu będzińskiegCJ 
zarządzam, ażeby w każdej wsi, w której 
niema specjalnych nocnych stróżów, odby .. 



wali gospodarze kolejno w każdą noc po 
2-ch nocną straż bezpłatnie. Od tej po-

. winności są zwolnieni urzędnicy gminni, 
a więc wójt, ławnicy, sołtysi, pisarze gmin­
ni i podsołtysi. Wójci i sołtysi są odpo­
wiedzialni za dok~adne przestrzeganie tego 
rozporządzenia. Znndarmi mają kontrolo­
wać, czy wzporządzenie to jest wJpeł~' 
niane. 

Sosnowice} d. 8 września 1915 f. 

Naczelnik Powiatu w zast~p. 

Presenius. 

"Pieśń H !Iat~jki w lIuzenm 
NarodoweIll. 

PCĘISKany świeżo dla zbiorów Muze-
11m narodowego ohraz Mate;ki zatytułowany 
"P i e Ś ń". datuje ;.cię !G okrel!u malowania 
przez mi5trz~ "Dziewicy orlemIskiej", gdzie 
J!l podobuym motywem spotkać nie moŻu!!. 
Jeatto więc urcydzleło pochodzące z doby 
łlajpelniejszego rozkwita gielliuszn l\!flte i!;i. 

Niewielki rozmiarami «bn:.!, przedsta­
wia w l'tll'OgorJi "PiEŚń~, któ;·ej pojęcie u· 
~myełat;:j~ arty!;ta w postad d!iewiey o na­
tehaiuHBltl obliczu z palmą w rlL:llli. RYiHt!H;k 

głowy d~'el\'eczki, uklad fałd sukni, koloryt 
B1lCZySty, inki spotykamy w najzG" kom tszych 
obrllzach Matejki, świetnie podmalowane tło 
wi~ilj, oko, zatrsyrcuiac je na wsz'\"iltkich 
GzczegóL:cb rytiUuku' f malowidła. \V ry­
such twal'ity natchnionei dziewicy uwiecznił 
Matejko jednę za swych córek, a W szcze­
gólaeb stroju i innych akcesorjach obrazu 
przelHHli nas w Gdległf!: epokę historj:. 

Obraz ten opisany Vi monografiach Tar­
nowskiego i \Vitkiowiez3, i uwieczniony tam 
w reprodukcji, w li:rBju mało był :m:lnYi nie 
pamiętamy nawet, czy wogóle bJł swego 
czasu "yata. WIOUY li nas !Ja widok ruhliez­
ny. N .1eŻał Oll do tych n:e!icznych !lzieł, 

które wprost 5 pracowni, \vJ5dy za gra~ 
niClę. 

Szczęślh.v,? prz~-p~~oBk fJfL'j'wró'Jił go o­
becnie l~r:1jcwj!ł t1 k.roai~~i jluz~.!un1 :";arodowe­
go 3 rade5':~ą ze-piSZ~l Że t:Z3~U Vl:f:lkie~ \\~oj.., 
ny iej,lO z are:;dztd mistrza ~bt~;l;i cdualu~ 
.. lo droll:ę dn lifil' u. 

Rfstorj!l !J~ty!:i5 olr,;;u jest dosyć cie­
kawa. Od dłużs:;;egn CZ,:;f!t sr,nczy,-,"lit Uli w 

~klepie jeduego z ,;;id. llc:':i·h .. Ku:istilan­
dlerów" n18]3ki=go Pll \Yendl:ngertl przy FUbł 
rlchgs3se, po wie:zoIlY tla Eprzed:lf'y przez 
osohę należąc'ł do "'ysak ej :.r.ystokra'~ii. Dla 
łatwiejHego zn:;lezienio naby WC)'. handlarz 
użyczył go n:J. w.rEt,> ""ę sztuki polskiej na 
dOl2hód gcspody ieglodEtów VI \Yiedniu. 
"Pieśń" ocen'ona byla na 20 tysię('Y I.:~. 
roo. 

{:r-. EiLi~nad DaJ~C)r s Q]~[~~~~;i 5f~;;ej ;;i')t:se~r:.i!ji 
i ~ntr(H:i!:3~J~ \',; I\)z~L~l-~i~ złrżyi na ceL: do­
ht'oczycre !l::;sil D t.;}Oi C e li wot\: 
.. ~:\rc te;~jo;ngych Vi' Kró!e~t's'e P015!dem 
~OOO ru;i;-k. 

- X;~ 1\)\V3rzv--t\~O Opli· lii n1d Óz.1fć~ni 
k.fitf}licl~i,::al; aOUf) nł;~r;;k. 
- S a l}!,d:.!}'ch Ul' usta Poznania 1000 

r:~nre1r .. 
:\:1 l~0\\~2ł)Z'y Siw-O BW. \l"iu..::cntegu li p{t.u" 

la lOCH} marek. 
. ::~:. T ~ Y::ir; ,".:;~ .. ':() Pau ),;:aGsien!z~a ŚT. 
'\"Y j nG€'nt~:uo a P;ulo 1000 :r1~rek. 
. Xa TO~~!lrz} Sl~/t.·U kulo. j: Y;S:i~;cyjn'ych 
staEi~ sGni!~rayth ;Stella-H 1000 rnJre~:,. 

Xa C:er~·~H"'; :::4'l·rh IOOi) ru~~ral:. 
Na Sll~ita1i; św. JÓZEfa: 500 tnarek. 
Na Ochronkf' ,,§!d'i:'cką J)tJ<) mat"k. 
Na. TiH,:;rz"śt,;,;o op'ek i ll:ld utr:gimi 

pi zy l.:oŚlifete Pvfnmc:szkGń!:!iim ~~OO rr:ar~k_ 
Na inwilI:dó"v wojennY!:!l 300 marek. 

Z:lwiadomiony O pOjliwieniu się te}!D o­
brazu dyrektor Muzeum Narodowego ar_ -Ko­
pera przyje-=hał natychmiast do \Viedn'a w . 
t?warz!s:wi~ prezydent,~.~ea. i po z~siągnję·l 
clU Opm]I oo"cnego w \fo ;edum pret J. My-
cielskiego, obrali nabyty został na własność R'~~~rłt i 
l'ilUZ;:Uill N<1f.Odov:ego za cenę 20 tysiflcy ko- i =U=7=U:::!i=~=ł.===o= 
r09. ł 

1iinisier}um oświaty zalłaclti ma.piiło· 
wę tej {lęny. 

Galer\a 1l!F8Um N;,r0GOWe;rG. a w E'2l!ZE- l 
gólncśei kcllekcja obr",zów J:il(a ·Matejki w I 
Mliz.:um wzbogiici się przez pozyskanie tego 
obrazu jednym z na'cenniejszych nabytków, 
jel kle wogóle pozyskać by lo meżna dla naszej 
narodowPj galerii. 

"Pi€ś:i u ~lbteiki wJslawiouą jest w 
:luiei sali jIUZ€:<ID N,Ho:lowega, cgorocolHoj 
cbt:'cni!l ('Z;),S~W(l z oLrazó'i" i obek karli,,­
nda Rl]da~ć ".,sk;ego, oraz "Syna" Matejki 
jest przedmiotem zaehvli5tu miło;iuików sztu­
ki z"';;-;edn.j1,.:ych w obecnej dobie ~!u:::eum. 

Pozn~ńll 
Ofia",._ 

Naj prze ",Ą":elabuleisay ksiądz Arc}"b;s~u p 

t • 
ł t 

PSZC:Eołl! :ako haromeho. 

Tym, Mórzy zajmują się hodowlą 
pszczół, pilna ich OhSel"l.Vacja moźe no" 
starczyć niezawodnych wskazówek, co 
do mającej nastąpić pogody. Mianowi­
cie, jeżeli pszczoły nie '\V-ychodzą z ula, 
na zewnątrz, to znaczy, ze należy spo­
dziewać się deszczu, chociażby czas był 
najpiękniejszy. . Jeżeli przeciwnie pod­
czas pięknej pogody pszczoly gromada­
mi powracają do ula, napewno maina 
oczekiwać bul'zy, 

Jeżeli zaś przy chmlfl"nym po­
l'aJh~U pszczoly jak ZW"1kIe wylatują 
z ula i udają się do swyrh zajęc, wiatr 
rozproszy chmury i slońce zabłyśnie. 

Wnosząc z postępowania i zacno-

rt 
,. 
l 

wartia się pszczó!, maina już na począŁ .. 
~u jesieni przepowiedzieć nieo.mylnie 
l~ką będzie zbliżająca się zima. Jeżell 
ZIma ma być mroźną, pszczoły herme­
tycznie zalepiają woskiem wejście do 
ula, pozostawiając jedynie ledwie do­
strzegalny otwór. 

. W razie pneciv.'nym nie zadają so­
hIe pr_ac~( ~ zalepianiem wejścia, kt6re 
pozostaWIaJą otworclm. 

HUMOR. 
Także atan. 

Rzeci; dzieje się w sądzie, świadka 
baca sędzia: 

- Czy pani jesteś zamężną? 
- Nie. 
- Panną? 
- Też nie. 
- Aha, zapewne wdową? 
- Uchowaj Boże! 
- Ależ. moja pani, przecież musisz 

pani mieć jaki stan. 
- Jestem zaręczona. 

III $:HhI:ie. 
Natychmiast po- przybyciu do wiel~ 

kiego miasta popełniliście ci~żkq kradzież. 
Czem zajmowaliście się na prowincii? 

- Ml1iejszemi kradzieżami, ptinie sę­
dzia. 

100 ali 
do Cesarskiego Zarządu 

w Czarnocinie. 
poszukuje się zapaz. 

Zgłasz~ć się: Do I poręby na szosie 
R;:gów-Tuszyn. 

• 
ł 

orkiestry filharmonijnej pod dyr. prot A. Tiirnera. 
Wejście 50 i 20 fen. 

Stolarze. Palacze koiło 
m t li!iI I§ Ił 

11 O I r I rlllz 
e • •• • • 

U r I r ł JI l J. 
poszukuje Biuro pracy, Łódź Piotrkowska .N2 S08. 

I Cen~:in~rzYKii;ik~moD;;rty~;c:~ ZOjt'zADIEWICZA 11 
I przy ul. Piotrkowskiej 86, lU piętro 

otworzyła oddział dla wykonania tanich robót. I 
........ R."w~a""n ... ie~z ... ę ... b~a .. I""O_k_O""P"" ... P ... lO_ill ... b_o~w_a .. m_·e ... O_d_ .... 4_5 .. k ...... O,p ....... _O""""h"":va""'r,t .. a_b=cz_"_p ... ru ....... fw..;y:.,.O_d..;g:, ... 1_0 ............ 6.:,JlO:......:..p.;.... 

Zakład Freblowski Stefanji OSMAlOWSKłEJ 
Przeniesiony 

na ul. Skwerową Mg j8 (naprzeciw ogrodu). 
Lokal obszerny, słoneczny, urządzony według nowoczesnych wymagań. Dla dzieci starszych otwo­
rzone kursy przygotowawcze. ZajęCia rozpoczęte. Zapisy codziennie od 4-1. Przyjmuje się 

uczen!ce na praktykę. 

Najlepszy pro­
szek do pi<;czenia 

,,[itf 
zastępuje drotdze 

l paczka. wystarc?a, na 2 f. maki 
Dosiać: hurtownie u 'E. BGgtl:lń~Jdego D2ielna 3G omz 

we wszystidch 5kl. art. i kolo-na 

PoszUkUjęB 
c~łego kompłetu NOi2ego Kwjera Łódz­
kfełfo od początku wojny do dnia cizi. 
S;.:jszego ~raz ROZWoju, Prądu. i Gazety 
wlec7oT'!ej. Oferty pod adresem księ~ 
garm Altreda Straucha, ul. Dzielna 16. 

I 

MłESO .. 
J 5 I 

A. Srokowskiego. 

I-sze liotletowe 
zastępuje cielęcinę i pulardę. Torebka 

za 40 fen. na 6 kotletów. 

II-gie Pierogowe, 
zastępujące wołowinę i wieprzowinę. 
Torebka za 40 fen. na 9 kotletów lub 
25 pierogów, lub 85 uszek - paszte­
cików do barszczu, łub jako. faszer 
do kalarepy i kapusty faszerowanej. 

~przednt Hllrtowa: I 
Edmund. Bogdmiski u!. Dzielna :t>E! 30. 

Ządać wszędxie! l I 
2 A 

Starszy felca:er ł 
. D. Gliicllsman 

pracował w eiugu klIku lat w KIinicf! 
Drów .. G<:ltlm811a i Krus:l:ego i w s~:p tBjl! 
Poo'nr.llskwh, wyk,oonywa oll!ttnmki cllirnr­
gi xne, mlisaż zastrzyki poo:;;korue i t. d. 

Szczepi.enie ospy t.alliio 
m;eszka obecnie Cegielniana 12 fr. Ił lP. 

Powrócił 

lczer Z SRA 
po długoletniej praktyce w sZj!itaI"eh ruo,ób 
skórulfch .i weneryc.znych 

przyjumje corlzie:mie. irskc:i'l masat.; i t. p. 

JUeksandrowskn31, kaszyński. 

Początek o godz. 3-ej p. p. 

Podania i Pro"-by do wszystkich 
\Vładz w języku niemieckim i pol-

skim załatWIa prędko i dobrze 

I S.B'U~~~;~1~o 
I 

B:ura ctwarte ccdziermie cd 8 :rano do 8 wiecz. 

I I;--p-:Eł.-.-O-S-"-:B--Y--~ 
! do "",lkid, Whd,. O"" tłom.oz,nl. n. II 
; Język niemiecki uskutsl'znfll. szvbko biuro 

I 
d <:radcy, rr;t·,vl.lego, ohroucy - sądowego 
MJeLzyslł1W,. Pisarskiego Łudź, Andrze-

ja 7 parter. ł 

G--I1.a2i"Y"" 
"ABADlE" i "COROIłA" 

7, _ JH-awdzi:veJ f,ancuskiej bibułki ws%el~ 
k~elz XUU?la\ow, dostać można w fabryce 
gllz B-el 'h:nennbaum Ł6ui, ul. .Połud-

niowa 20. 

Kupuje bliki bilarda 
lub bilard piramidkowy % bil­
karni. Wiadomość Widzewska 99 w 

cukierni E. Heidrich. 

w Irle[iaUu ~ mie~i~[J I 
moźe się kaźd y nauayć 

Heb sklego I Pol5kIego 
Biblja ~ebraj~ka prze2J nauczycie. 
la speCjalistę za cenę przystępną 

Ce!łełnlana 36 U łJ II łłeufelda 
w sklepie.. , 

III 
Kupu;ę złote. si<f:lbro, Mylanty, ka .. 
mienie da-ogocelluve, kwity lombardowe 

i p!acę Jlajwytsze ceny_ 
D. Peszes. Pcrudniowa ~ 9. 

I piętrQ od frolItU. 
przyjmuje 00 9-2 p. p. 

... 
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